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Delegaci polscy 
w Wiêdniu 


WIEDEN, 20. 2. (PAT). 
przybyła do Wiednia delegacja 
pólska z dyrektorem departamentu 
ministerstwa przemysłu i handlu 
na czele. Celem pobytu delegacji 
polskiej w Wiedniu jest kontynu- 
owanie rokowań handlowych 

Dziś jeszcze rozpoczęły się 
wspólne obrady przedstawicieli 
Polski i Austrii 


Kradzież paszportów 
w Sowietach 

RYGA, 20. 2. — W związku 

z wprowadzeniem systemu pa- 


szportowego w Sowietach ujaw- 
niono szereg nadużyć w Mo- 


skwie, Leningradzie i Charko- 
wie Charkowie niewykryci 
dotychczas sprawcy przy po- 


mocy niższych urzędników do- 
konali kradzieży paczki wydru- 
kowanych paszportów, które na- 
stępnie sprzedawano pokryjomu 
po 1000 rb. zu sztukę. W Mo- 
skwie w abiegu znajdują się już 
rodrabiane pąszporty, które rów- 
nież są sprzedawane po wyso- 
kich cenach. Władze zarządziły 
dochodzenie w tej sprawie. 


JZANGARA SKAZAN 


Y 


NA 80 LAT CIĘŻKIEGO WIĘZIENIA 


za nieudany zamach na Roosevelta 


MIAMI, 202 (PAT) Sprawca 
zamachu na prezydenta Roosevelta, 
Zangara, został skazany na 20 lat 
ciężkiego więzienia za każde usiło- 
wanie zabójstwa, a więc na 80 lał 
ciężkiego więzienia. 

Po odczytaniu wyroku Zangara 
wyraził ubolewanie, że nie udało 
mu się zastrzelić prezydenta Roose- 
velta. 

Przy wyprowadzaniu Zangary z| 
sali śmiał się on głośno. 


MIAMI, 20.2 (PAT.) Po wyda- 
niu wyroku Zangara, który przez 
cały czas rozprawy zachowywał 
się wyzywająco, podniósł obie rę- 
ce w górę i zawołał: Cztery razy 
Do dwadzieścia to osiemdziesiąt. 
Panie sędzio, niech pan nie bę- 
dzie skąpy. Może muie pan ška- 
zać na sto lat więzienia”. 


MIAMI, 20.2 (PAT.) W stanie 
zdrowia burmistrza chicagowskie- 


go, Czermaka, jak również dru- 
giej rannej w czasie zamachu na 
prezynenta Roosevelta osoby, pani 
Gill, mieco się poprawił. Gdyby 
jednak, która z wymienionych osób 
zmarła, wówczas Zangara stanąqiby 
ponownie przed sądem, pomimoj 
wydanego już wyroku i wówczas | 
groziłaby mu kara śmierci, oskar=| 
żony byłby bowiem nie 6 usiło-| 
|wanie zabójstwa, lecz o zabój- 
| stwo, 


Zniesienie prohibicji 


w Stanach Zjednoczonych 


WASZYNGTON, 20 1L (PAL.).| 
izba reprezentantów przyjęła 289 | 
głosami przeciw 12] rezolucję, | 
która przyjęta już byla przez se- 
nat w sprawie zniesienia prohibicji; 


Wobec tego, że zarówno uchwała 
senalu, jak izby reprezentantów, 
uzyskała wymagane dwie trzecie 
ogólnej liczby g'osów, uchwała obu 
izb będzie przesłana do 48 stanów, 


W przededniu krwawych zmagań 


50 tys. 


LONDYN, 20.2. „Times* 
si z Szanghaju, iż skoncen- 
rowane w Dżeholu wojska chiń 
e liczą 100,000 żołnierzy. Woj- 
åka te są żle wyekwipowane i nie 
są zaopatrzone w dostateczną ilość 
3m umicji 
Podobno na południe od wiel- 
iiego muru chińskiego znajduje 
się druga armja chińska licząca 
również 100.000 żołnierzy. Rząd 
nankiński narazie nie wysłał żad- 
nych imnych wojsk do Dżeholu. 
W japońskich kołach wojskowych 
utrzymuje się zdanie, że oddziały 
japońskie bez trudu wkroczą do 
Jżeholu. Japońska flota powietrz- 
na znajduje się w pogotowiu, aby 
współdziałać z wojskami lądowemi. 
Istnieje obawa. że działania wo- 
jenne w Dżeholu mogą wywołać 
w innych miejscowo- 
ch, co spowodowałoby stan 
pomiędzy Japonją i Chi- 


W kołach chińskich zdają sobie 
sprawę z niebezpiecznej sytuacji, 
Która obecnie wytworzyła się w 
Dzeholu. Rząd kantoński usiłuje 
przeprowadzić zjednoczenie wszy- 
ich samodzielnych prowincji 
kich celem organizacji obro- 
zeciwko Japoñczykom. Mar- 
Czan-Tsue Ljan jest jedyną 
ovom rządu nankińskiego, gdyż 
nni przywódcy zadeklarowali swo- 
ha solidarność z rządem kantoń= 
šim 
„. Widoki obrony Dżeholu oce- 
uane są pesymistycznie. 


W razie zajęcia  Dżekolu 
przez Japończyków, autoryfet 
adu nankińskiego w całych Chi- 


nach będzie zachwiany. 


a, CEKIN, 20.2. — 50,000 Japoń- 
e, i czne oddziały wojsk 
ot sarskich wraz ze 100 satno- 
sza japońskiemi i wielką liczbą 
ów oczekują sygnału gen. 
dak do rozpoczęcia wielkiego 
‘M na Dżehol, 150.000 żołnie- 
jop Ochotników. chińskich zajmu- 
ymczasem stanowiska na wzgó- 


armja japońska maszeruje na Dżeho 
broniony -przez 100 tysięcy Chińczyków ` 


rzach prowincji, stanowiących na- 
turalną pozycję. obronną. Jedyna 
droga, łącząca miasto Dżehol z 
Pekinem, zapełniona jest samo- 
hodami ciężarowemi dostąrczają- 
ceri amunicję. 


. 


W Pekinie, gdzie panu e wiel- 
kie zaniepokojenie, wszystkie szpi- 
tale przygotowują się do  przyj- 
mowania rannych Atak japoński 
oczekiwany jest z każdą chwilą. 


Konferencja rozbrojeniowa 
radzi nad sprawą lotnictwa 


GENEWA, 20. Il. (PAT) 
wołana ostatnio przez 
główną konferencji rozbrojeniowej 
komisja lotnictwa obradowała dzi- 
siaj pod przewodnictwem delegata 
hiszpańskiego, Madariagi. 

Pierwsze posiedzenie wypełniła 
dyskusja proceduralna, która stała 
pod znakiem niejasności 

Delegat Niemiec zaproponował 
odesłanie sprawy do komisji głów: 


Po- 


nej celem rozstrzygnięcia kwestii 
zasady stosowania tej lub innej 
procedury. Szereg innych delegacyj 


sprzeciwiało się temu, jak określił 


komisię | delegat francuski — Cotta — upra- 


właniu gry w piłkę przez przerzu- 


canie kwestji od komisji do ko 
misji 
Zkolei delegat niemiecki do- 


magał się bezzwłocznego opowie- 
dzenia się przez komisję kwestji 
zniesienia lotnictwa wojskowego, 
nawiązując do kwestii kontroli lot- 
nictwa cywilnego, czy jest ona wy- 
starczająca, aby nie dopuścić do 
użycia samolotów cywilnych dla 
celów wojskowych 


O porwanym miljonerze 


niema dotąd żadnych wieści 


NOWY JORK, 20.2. — Wsku- 
tek zamachu na prezydenta Roose- 
velta opinja amerykańska zapo- 
mniała © sensacyjnem porwaniu 
przyjaciela Lindbergha, bankiera 
Boettchera, 

Prasa obecnie atakuje ostro 
policję, która jest bezsilna wobec 
bandytów i nie natrafila dotych- 
czas na najmniejszy ich ślad. 


Żona exkajzera w 


Policja w komunikatach twier- 
dzi nadal, że Boettcher ukrywany 
jest w podziemnych jaskiniach 
przemytników, ukrytych w niedo- 


stępnych górach. Pani Boettche- 
rowa ponownie ogłosiła przez 
radjo, iż gotowa jest zapłacić 60 


tys. dolarów wykupu, bandyci jed- 
nak nie dają znaku życia o sobie, 


Berlinie 


Tajemnicze konszachty z Hitlerem 


BERLIN, 20.2. — Przybyła tu | 
z Doorn w towarzystwie sekreta- 
rza księżna Hermina, żona ex- 
kajzera. 
Wedlug wiadomości 
wych celem -przyjazdu księżny jest 


urzędo |szeni 


ks. Hermina chce nawiązać sto 
sunki z Hitlerem, oraz z organi- 
zacjami nacjonalistycznemi, 
Przedstawiciele ich będą zapro- 
przez księżnę na „five 
o'clock", podczas którego będzie 


wzięcie udziału „w posiedzeniit ja-|omąwsara sprawa powrotu Hohen- 


kiejś organizacji  dobroczynnej, 
nieurzędówo iednak zapewniają, że 


zollernów -na tron Rzeszy. 


— 


z których każdy wypowie się za 
lub przeciw ustawie. Gdyby trzy 
czwarte stanów wypowiedziało się 


jako uzupełnienie kon- 
wobec czego nie podlega 
przez Prezydenta 


Manewry 


hitlerowców 

ESSEN, 20. 2. (PAT) „Ruhr E- 
cho* donosi o manewrach oddzia. 
łów - hitlerowskich, jakie miały 
misisce w Sosst (Westi). Mane- 
wry te niczem nie różniły się ad 
manewrów regularnej armji. Poli« 
cja zupelnie się niemi n'e zainte- 
resowała 


Czarna śmierć 

STRASBURG, 20. 2: (PAT). 
/skutek nagłego zawalenia się 
podziemnej galerji w kopalni Au- 
din-le-Tiche (dep. Mosselle) robot- 
nik polski Stanisław Onik: zasypa- 
ny został żywcem ziemią i zmarł, 
zanim zdołano go wydobyć. 


Obsunięcie się góry 

GkENADĄ 20. 2. Podczas 
prac terenowych koło Saltos de 
lzbor, na pracujących kilkuset ro- 
botników obsunęła się część góry 
podmytej przez długotrwałe desze 
cze. Około 1.500 ludzi pracuje 
nad wydobyciem żywcem zasypa* 
nych 

Dotychczas 
pów. 


odkopano 6 trt 


Wyjazd 

żydów-emigrantów 

WARSZAWA, 20. II. (PAT.). — 
Dziś o godz. 14.55 wyjechało 7 
Warszawy specjalnym pociągiem 
228 emigrantów i pionierów ży: 
dów, udających się do Palestyny 
via Tryjest: 


Śmierć w Tatrach 


Lawina zasypała narciarkę 


ZAKOPANE, 20. 2. (PAT) Dziś 
przed południem runęła z Piakieł- 
ka w Dolinę Kondratową olbrzy- 
mia lawina, która na oczach prze- 
chodzących turystów zabrała i za- 
niewiadomego nazwiska 
narciarkę. Zachodzi obawa, iż 
porwana przez lawinę narciarka 
doznała licznych okaleczeń, bowiem 
po przejściu lawiny znaleziono 
ślady świeżej krwi. 

Powiadomiono bezzwłocznie ta- 
trzańskie pogotowie ratunkowe. 
Zorganizowana przez. pogotowie 


Posiedzenie r 


sypała 


za uchwałą znoszącą prohibicię, 
wówczas zniesienie prohibicji obję: 
łoby cały obszar Stanów Zjedno- 
czonych. 
Uchwała wspomniana -została 
powzięta 
stytucji. 
zaaprobowaniu 
Hoovera. 
. 

nie doszło 
| GENEWA, 20. Ii. (PAT-).—Wy- 
|znaczone na dzień dzisiejszy nad- 
zwyczajne posiedzenie Rady Ligi 
| Narodów nie doszlo do skutku 
wobec nieprzybycia do Genewy 
przedstawiciela Peru Całderona, 

Jak się okazało, Calderon wo- 
góle nie opuszczał Paryża. Sekre- 
tarjat Ligi Narodów pa kilkakrot- 
nem 'ączeniu się telefonicznem z 
Paryżəm, uzyskał wreszcie rozmo- 


ekspedycja nie odnalazła zaginie 
nei Następna ekspedycja w 
zwiększonym składzie, rozpocznie 
poszukiwania od jutra zrana. 

Z uwagi na olbrzymie rozmia 
ry lawiny odnalezienie uniesionej 
przez nią narciarki zdaje się być 
kwestją czystego przypadku. Uwa: 
ża się możliwość uratowania zagi- 
nionej za więcej, niż wątpliwą. 

Jak dotąd nie zdołano ustali 
tożsamości zaginionej narciarki, w 
trzymuje się pogłoska, iż była ta 
nauczycielka z Łodzi. 


ady Ligi Nar. 
do skutku 


>. z Calderonem, który oświad- 
czył, iż nie przybył do Genewy 
| wobec nieposiadania instrncyj swe 
go rządu. 

|  Sekretarjat Ligi w porozumie 
[niu z przewodniczącym, wyznaczył 
następne posiedzen' e nadzwyczajne 
na dzeń jutrzejszy. Posiedzenie to 
odbędzie się bez względu na przy: 
bycie Calderona. 


AUSTRJA ODRZUCIŁA 


notę francuską i angielską 


WIEDEN, 20.2 (PAT). „Sonn- | 
und Montags Ztś.* dowiaduje 
się, że Austrja odrzuciła w sta- 
nowczy sposób noty francuską 
i angielską z 11 lutego w spra- 
wie przesyłki broni z do 
Austrji. Austrja udowodni, że 
nie naruszyła postanowień trak- 
tatu pokojowego. Austrja nie 
złoży żadnej urzędowej dekla- 
racji. Z całą stanowczością za- 
protestuje rząd austrjacki prze- 
piel 0 rzą dok >: degra- 

u a o rzędu państwa 
lennego Wiedniu sadza; że 


ostra interwencja mocarstw na- 
stąpiła na żądanie Czechosło- 
wacii. 
Wcekaadjca Winkler oświad 
czył wczoraj w mowie, wygło- 
enfurcie, 


szonej w g że nie 
da się uniknąć postawienia 
sprawy przesyłki na põ- 


rządku dziennym Ligi narodów. 
Austrja jest członkiem Ligi na- 
rodów i wobec tego będzie rze- 
czą Ligi narodów osądzić, czy 
Austrja naruszyla traktat pokó- 
jowy: 


——— 


„nauka, Ząda się od państwa pienię 
idizy ma ię dziedzinę, a © 


«ambicję doceniania rozwoju wszy- 
aśtkich 
powinno się zajmować, gdyż stają 


„szego zespolenia, co znajduje wy- 


„większą kontrole mad 


NOWY DZIENNIK ŁODZKI — Zf lutego 1933 r, 


m". 2 
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BEZKRWAWY BOJ W SEJMIE 


o nową ustawę akademicką 
Całodzienna dyskusja nie przyniosła rozstrzygnięcia 


WARSZAWA, +0. II. Na dzi-;przepisach projektu chęci zwiększe 


siejszem posiedzeniu Sejm przystą-|nia władzy rządzącej i stanowczo 


pił o debaty nad rządowym pro-|opowiada się przeciwko ustawie. 
jektem ustawy o szkołach akade- 
mickich. Sprawa ta, jak wiadomo, 
wywołała olbrzymie zainteresowa- 
nie wśród społeczeństwa. Przeciw- 
ko rządowemu projektowi wystąpi- 
ła gwałtownie zarówno prawica jak 
i lewica, dowodząc, že projekt gro- 
zi rzekomo wolności nauki pol- 
skiej 

Pierwszy zabiał głos sprrwoz- 
dawca tege projektu pos. Czuma 

Referent w sprawozdaniu sw-m 
przedewszystkiem zaznaczył, że 
stosunek między szkolnictwem a 
państwem wchodzi w fazą  śriśle|- 


BERLIN, 20. 2. W kąpielisku 
Daberan w Meklemburśji doszło 
w niedzielę do krwawych starć 
w czasie manifestacyj reichsban- 
nerowców i komunistów z naro- 
dowo-socjalistycznemi oddziala- 
mi  szturmowemi. ywiązała 
się strzelanina, w czasie której 
2-ch narodowych-socjalistów i 
9-u reichsbannerowców zostało 
ciężko ranionych. 

Jeden reichsbannerowiec po 
przewiezieniu do szpitala zmarł, 


BERLIN, 20 2. W Erfurcie 
doszło wczoraj do nowej zbrod- 
pi politycznej, której ofiarą pad- 
li dwaj komuniści. Powracająca 
z zabawy sportowej grupa ko- 
munistów została zaczepiona na 


Waz w projekcie nowej rs'awy. 

= W czemże tkwi pyta 
mówca — groza dla kultury? Czy 
w tem. że minister będzie miał 
szkolmie- 
iwem wyższem, czy w tem, że bę- 
dzie mógł normować słosunki stu- 
denckie? Czy zwiększenie wpły 
wów państwa w tych rzeczach jest 
szkodliwe? 

Zarzuca się, że państwo nie rò- 
zumie subtelnęch dziedzin dućho- 
wych, iakiemi  przeniknięta jest 


reszcie 
mują myśleć samodzielnie pracują" | gg 
ce ogniska nnuki. 

Tymczasem państwo musi mieć 


dundzie; któzeni możę) mawiając na zgromadzeniu wybor- 


czem bawarskiej partii ludowej w 
Ambert (Palatynat), premier ba- 
warski dr. Held oświadczył, że bę- 


przed niem coraz większe zadania 
:ozwoju duchowo materjalnezo. 


Soór va temat reformy szkół| ,/, 
akademickich toczy się złaniem z a grane Pasa ba do o- 
relerenta nie z powodu jakiegoś |5 anel xropli Krwi 


przepisu, lecz z przyczyn głębszych 
Sejni dzieli się, na ludzi, 
stojących przv systemie rządów, po- 
majowych i jego przeciwników. Gdy 
by to była pstawa drugorzędna, 
głosowanoby mad viąq w taki spo- 


| 


ulicy przez dwu szturmowców |nowane wojskowo itp, 


© r é 
Nie chcemy króla—Prusaka 
Bawarja broni swej samodzielności 
BERLIN, 20. Il. (PAT.) — Prze- |gdyby usiłowano zastosować środ- 


bronił samo- | niemożliwe do przyjęcia. 
dzielności Bawarji, nawet wówcżas, | dym razie 


Pos. Makaruszka (Kl. Ukr) 
ubolewa, że poprawka Klubu 
Ukraińskiego w sprawie uniwer- 


Strzelaniny na ulicach miast 


Awantury trwają 


hitlerowskich, z których jeden 
dobyl rewolweru i oddal dwa 
strzały, zabijając na miejscu 
dwu robotników. 


Naśladnrwcy Hitlera 


HELSINGFORS 20. 2. (PAT) 
Kierownictwo ruchu „Lappo“, dzia- 
łającego obecnie pod nazwą „Pa- 
trjotycznego ruchu lndowego* o- 
głosiło nowe wytyczne programo- 
wo-organizacyjne, wzorowane w 
dużej mierze na ruchu hitlerowskim 
w Niemczech 

Nowa organizacja ma być o- 
parla na autorytecie mianowanych 
przywodców lokalnych, przewiduje 
jednostki organizacyjne, zdyscypli- 


ki przemocy 

Jeżeli istnieje plan narzucenia 
nam przemocą rządu prawicowego 
— mówił premjer — i powołania 
króla, to takie zamiary są dla nas 
W każ- 
nie uznamy pruskiego 
księcia królem. 


sytetu ukraińskiego została przez 
komisję oświatową odrzucona. 
Dalej krytykuje politykę Minis 
sterstwa Oświaty w stosunku do 
młodzieży ukraińskiej i wypo- 
wiąda się przeciwko ustawie, 

Poz. Roguszczak (NPR) staje w 
obronie dotychczas obowiązującej 
ustswy i oświadcza się przeciw 
projestowł 

Pos. Dąbrowski (Kl. Nar.) twier 
dzi, że ustawa godzi wolność 


w 
nauki i że została worowadzona 
ze względów natury politycznej. 


Po przemówieniu posła Dąbrow 
skiego zarządzono przerwę obiado 
wą. 

Po przerwie w dalszyn ciągu 
toczyła się dyskusia, której dokoń 
czenie odbądzie się na następnem 
posiedzeniu, 


Polska — Belgja 1: 


A a 
Nr A 


Cenny dar 
dla bibijoteki 
Jagiellońskiej 


WARSZAWA, 20. 2 (PAT, 
Bibljoteka Jagiellońska otrzy i 
zawiadomienie z Fundacji Rock. 
fellera, że zarząd tei instytucji 
przyznał jej kwotę 1000 daląpó w, 
na restaurację uszkodzonych pe. 
kopisów. Zasiłek powyższy „. 
możliwi oczywiście restaurację 
tylko pewnej części rękopisów 
gdyż liczba rękopisów uszkodzę. 
nych i wymagających oprawy jesi 
bardzo znaczna. 


Anglja kupuje złoto 


LONDYN, 20. Il. (PAT). Bank 
angielski zakupił dzisiaj złota za 
3.665.079 funtów szterlingów, W ten 
sposób bank angielski nietylko cał 
kowicie odkupił złoto wysłane ną 
sumę 19.500.000 funtów  szterljn. 
gów do Stanów Zjednoczonych w 
grudniu r. ub. z tytułu raty dfużni. 
czej, lecz nadto zwiększył swój 
zapas złota ponad stan z dnia 16 
grudnia — z chwili przed wysła. 
niem raty dłuźniczej — o pół mil. 
jona funtów szterlingów. 


B= 


0 


Drużyna nasza wchodzi do półfinału 


PRAGA. 20. 2 (PAT). Dzi- 
sjaj, w trzecim dniu hokejowych 
mistrzostw świata, rozegrano 
mecz między Austrją i Rumunia, 
zakończony łatwem zwycięstwem 
Austrji 74, w tercjach 2:1, 3:0, 
2:0. 


Drugi mecz rozegrany między 
drużynami Polski i Belgji, za- 
kończył się zwycięstwem Polski 
w stosunku 1:0, w terciach 0:0, 
0:0, 1:0. 

Zwycięstwo to zadecydowało 
ostatecznie o wejście Polski do 
półfinału. 

W pierwszej tercji drużyna 
Polska ciągle atakuje. W 1il-ej 
minucie Wolkowski nie wyzys- 
kuje dogodnej sytuacji pod bram- 
ią, 


W drugiej tercji między 5 a 
8 minutą Belgowie przechodzą 
do ostrej gry, silnie zagrażając 
polskiej bramce. 

W trzeciej tercji drużyna pol- 
ska bierze ostre tempo, Wol- 
kowski strzela bramkę w siód. 
mej minucie, 

W 12 minucie Sabiński zo 
staje wykluczony za rzucenie 
kijka. 

Sędziował kanadyjczyk, Put 
en. 

PRAGA, 20. 2 (PAT). Mecz 
hokejowy między Czechosłowa: 
cją a Italją zakończył stę wyni- 
kiem 3:1, na korzyść Czechosło* 
wacji, w tercjach 1:0, 1:1, 1:0, 


Ps 


ÓRNICY ŚLĄSCY: 


| przygotowują się do strajku 
Podziękowanie dla min. Zarzyckiego 


sób, przy drobnych sprawach 

ale reforma, którą omawiamy jest 

ustawą doniosłą 
Normyuje | zeczy, 


których trzść 


Przeciwko nowym podatkom 


iż musi za- 
i politycznie, 


jest inak ważna, 
interesować także 


KATOWICE, 20.2 W nie- 


Dlatego, gdy próbujemy wyodrę-|dzielę odbył się w Katowicach 


bnić grżyczyny sporu, niełatwo 
nam będzie wydzielić ten wagląd 
polityczny. Gdyby— powiada dalej 
mówca — w tej sprawie dało się 
urządzić tajny plebiscyt między nā- 
mj w Sejmie, wynik jego dałby 
może co do osób inne wyniki, niż 
głosowanie klubami. 

Wkońcu mówca polemizował 
z zarzutami, stawłanemi przez opo- 
zjcją | zakończył swój referat 
prośbą o uchwalenie lej ustawy w 
brzmieniu, przyjętem przez komi- 
SIĘ. 

W dyskusji ogólnej nad pro- 
jektem pierwszy głos zabrał poseł 
Komarnicki (Klub Narodowy), któ- 
ry w przeszło godzinnem  przemó- 
wieniu charakteryzował stanowisko 
swego klubu wobec ustawy i ostro 
przeciw niej się wypowiedział. 

, Zkolei pos. Lieberman wygło- 
si. dłuższe przemówienie, w któ. 
rem poddał ostrej krytyce omawia- 
ny projekt, 
pogląd. że jeżeli reforma 
zwycięży, to nauka będzie rreko- 


mo zagrożona. Swiat naukowy i| wanie 


społeczeństwo nie podzielają, zda- 
siem mówcy, poglądów 


WNZEKEAKEM 
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« Passepartout i bilety ulgowe nieważne, 


wypowiadając przytem | niżenia 
obecna | Ją. 


Bądźcie pewni, że na tym filmie s 


Kongres Rad Zawodowych związ- 
ków zawodowych ZZZ na któ- 
rym powzięto uchwały, zwróco- 
ne przeciwko zamierzonej ob- 
niżce płac górniczych o 15 proc. 
w rewirze centralnym i o 25 proc. 
w rewirze południowym. 

Konśres nie zdecydował ied- 
nakże, czy i kiedy ma być xor- 
śanizowany strajk generalny w 
górnictwie, należałoby zatem 
wnosić, że zamiaru zorganizo- 
wania strajku demonstracyjnego 
narazie zaniechano. 

Dalsze uchwały Kongresu do- 
magają się ściślejszej kontroli 
państwa nad produkcją górniczą 
zlikwidowania fikcyjnego zadłu- 
żenia koncernów śląskich i roz- 
wiązania t zw, koncernów hand- 
lowych, które skupiając w swem 
ręku obrót węglem podrażają 
koszta pośrednictwa. Kongres 
wskazał dalej na konieczność ob- 
cen wewnętrznych węg- 


Konga uchwalił, podzięko- 
ie dla ministra rzyckiego 
„za jego obywatelskie stanowis- 


aotorów | ko, zajet "sę" ż 
ustawy M doenja się w Sz zajęte w komisji budżetowej 


tmu Warszawskiego i wyraże- 
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Dziś i dni następnych. 


pac BUSTER KEATON 


nie słów potępienia dla tych Po- 
laków, zajmujących stanowiska 
w przemyśle śląskim, którzy nie 
przyczynili się do odniemczenia 
przemysłu na Górnym Sląsku”. 

W tym samym dniu odbyła 
się w Sosnowcu konferencja de- 
legatów Centralnego Związku 
Górników (CKWPPS), na której 
postanowiono, że o ile 1i 2 
marca w; buchnie strajk w gór- 
nictwie Śląska, robotnicy Zagłę- 
bia Dąbrowskiego przyłączą się 
do niego również. 


PARYŻ, 20, 2. — Zapow.edzia 
ny na dziś jednogodzinny strajk 
protestacyjny przeciwko nowym 
obciążeniom podatkowym, jest nie- 
jako próbą generalną sit poszcze- 
gólnych syndykatów, które przy- 
gotowują strajk generaliy na wy- 
padek, gdyby przyjęte przez senat 
obciążenia podatkowe miały uzys- 
kać w Izbie moc ustawy. 

W dzisiejszym strajku bierze 
również udział  nauczycielstwo 
szkół mowszechnyc: i średnich, 


Przemysłowiec ukarany aresztem 


za niewypłacanie zarobków 
robotniczych 


Moszek Woli Tauman, wła- | 
ściciel fabryki, w której nasku- 
tek zalegania z wypłatą zarobków 
wybuchł strajk, zakończony oku- |59 prawa o wykroczeniach ska- 
powaniem fabryki przez robot-|zani zostali za niewypłacanie 
ników, skazany został przez |należnych zarobków po 7 dni 
łódzkie starostwo grodzkie na | bezwzględnego aresztu Jaszuński 
dwa miesiące bezwzględnego |Filip i Nusem Nusbaum. 
aresztu za złośliwe wstrzymy- 


wanie wypłaty zarobków, należ 
nych robotnikom 
Również na podstawie art. 


Poraz pierwszy w Łodzi. 


w koimedji odznaczonej na konkursie śmiechu p t „Dobroczyńca ludzkości“ 


daje koncert wesołości 


pędzicie najweselszy wieczór w tym sezonie! Król humoru Buster 
w awoim 


naidowcipniejszym filmie W pozost. roli ANITA PAGE 


Keaton 


Wielki strajk w Paryżu 


które postanowiło rozpocząć nauk$ 
poładniową o pół godziny późniel 
niż zwykle. Również poczta pe 
ryska ma być w czasie strajku 
zamknięta 

Przez jedną godzinę komunika 
cja paryska będzie unieruchomiona 
całkowicie, Strajk poczty unieru- 
chomi również telefony i telegra 
fy. Strajk wodociągów i kanaliza- 
cji zapowiedziany jest o godz. 10 
do 11-ej. 

W przewidywaniu strajku ge 
neralnego organizacja samopomo* 
cy technicznej, istniejąca ud 1920 
roku, wezwała swoich członków do 
stałego pogotowia i stawienia się 
natychmiast po wybuchu strajku 
te wyznaczonych im placówkach. 
| 


Dr. NADEL 


Akuszerja, 
choroby kobiece. 
Godz. przyjęć od =^ i od 7—9” 
Pomorska 7. Tel. 127-34 
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Na polu opieki społecznej a w 

szczególności opieki nad dzieckiem 
ako też w dziedzinie ustawodaw- 
siwa pracy pozostają Chiny daleko 
w tyle za innemi cywilizowanemi 
krajami. Bo Chiny wprawdzie mo- 
deroizują się, Chiny niby to nadą- 
żają za duchem czasu, przełamując 
lody odwiecznej swej tradycji, ale 
cóż z tego, skoro z jednej strony 
zamęt i zamieszki wewnętrzne z 
drugiej właściwe Chińczykom zaco- 
fanie, paraliżują nieraz choćby naj- 
lepiej pomyślane reformy, względ- 
nie wprowadzenie tychźe w życie. 
Przepisy ustawowe w wielu wypad- 
kach pozostają bez widocznego 
wpływu na życie, albo też wcale 
pie bywają wykonywane 

W niniejszym artykule zajmiemy 
się stosunkami, panującemi w Chi- 
nach w zakresie pracy dzieci i wo- 
góle młodocianych robotników fa- 
brycznych. 

Ustawa © pracy w przemyśle z 
27 października 1927 r., wydana 
przez ministerstwo roinictwa i han- 
dlu z siedzibą w Pekinie (w Chi- 
nach nie ma specjalnego minister- 
stwa pracy i opieki społecznej), u= 
stanawia jako najniższą dopuszczal- 
ną normę wieku przy przyjmowa: 
niu nieletnich do pracy w przemy 
śle fabrycznym lat 12 dla chłopców 
s 14 dla dziewcząt. Osoby młodo- 
cane t. jı chłopców od 12—14, a 
dziewczęta od 14—18 lat wolno za- 
radniać jedynie przy robotach nie 
wymagających wielkiego wysiłku. 
Nie mogą one pracować przy ob- 
sludze maszyn, będących w ruchu 
isko też przy pasach  transmisyj- 
nych ani zajmować się czyszcze- 
niem, smarowaniem lub reparacją 
motorów, obsługą dźwigów, kra 
nów i t d. 

Wzbronione jest używanie nie- 
letnich przy wyrobie trujących, szko- 
dliwych dla zdrowia substancyj jak 
również przy wyrobie materjałów 
wybuchowych. Zakazana jest praca 
w imiejscach, gdzie dzieci byłyby 
szczególnie narażone na wdychanie 
kurzu lub wyziewów niezdrowych 


NOWY DZIENNIK ŁODZKI — 


dzeniem dostarc ą ich pr 
zemy- 
słowcom. Dzieci, rekrutowane <a 
systemem, prócz marnego pomie 
szczenia i wyżvwienia w lokalach 


Praga, w Intym 1988. 


W ostatnim czasie sprawa Po- 
morza nie schodzi z szpalł prasy 
czechosłowackiej a opinja czecho- 
słowacka żywo interesuje się wszel- 
kiemi poczynaniami Polski zmie- 
rznjącemi do ochrony swej granicy 
zachodniej. Na łamach prasy ozew= 
chosłowackiej niejednokrotnie za- 
znaczono, że sprawa Pomorza jest| 
sprawą całe! Słowiańszczyzny. 

Jak żywo interesuje sią społe- 
czeństwo czechosłowackie sprawą 
Pomorza świadczy fakt, że i aka- 
demicka młodzież zabiera głos w 
obronie polskiego morza. W tych 
dniach odbyła się w Pradze wiel- 
ka manifestacja akademickiej mło- 
dzieży słowiańskiej, urządzona przez 
praski Związek narodowej młodzie- 
ży słowiańskiej, do którego należą 
wszystkie słowiańskie organizacje 
akademickie na terenie Pragi, Pre 
zesem Związku Słowiańskiei Mlo- 
dzieży akademickiej jest Polak, p. 
Kossowski, słuchacz praw,  którył 
jest równocześnie prezesem ruchli- 
wego nadzwyczaj „Ogniska Pol- 
skiego“, stowarzyszenia akademi- 
ków polskich. 

W wielkiej sali „Związku Miesz- 
czańskiego* zebrało się około 200 
akademików Słowian, Czechów, Ju- 
gosłowian, Bułgarów, Polaków, by 
wysłuchać nadzwyczaj rzeczowego 
referatu Jugosłowiauki p. Sarapy, 
która przedstawiła słuchaczom ro- 
zwój stosunków _polsko-niemiec- 


fabrycznych, nie otrzymują żadne- 
go wynagrodzenia za pracę i uwa: 
żane są zupełnie za niewolników. 

Ubikacje, gdzie przcują i śpią 


tejsza, wierna jest swej 
í za nic w świecie nie 
wu znaleźć się w 

stwa niemieckiego, 
wieki skazana była na 
wianie. Każdy-dom, 

wiejska będzie 


chce zno- 
granicach pań- 
gdzie przez 
wyneradn= 
Każda chata 
twierdzą, broniącą 


zachodniej granicy Polski, | 


Jak już na "wstępie powiedzie- 
liśmy, prasa 
święca wiele uwagi Pomorzu. Ostat 
nio praskie „Lidovć Liaty“ zamie- | 
szczają artykuł wstępny, poświęca- | 
ny tej sprawie, a zatytułowany: | 
„Atak na polskie Pomorze — to) 
nowa wojnu europejska“, Na wstę- 
pie autor omawia wielkie dzieło, 
jakiego dokonała Rzeczpospolita, 
wybudowawszy nowoczesny port w 
Gdyni, a przechodząc następnie 
do ostatniego wywiadu Hitlera, pi 
smo to zaznacza, że polska odpo- 
wiedż była spokojna ale zna 
mienna 

W Polsce — piszą „Lidoró Li- 
sty“ — niemiecka agitacja rewizjo- | 
nistyczna nie budzi adenerwowania, 
dowodzi to, że Polacy świadomi są 
swych praw, że eały naród zgod| 
nie wystąpi w obronie swej zie- | 
mi*, Przypomniawszy następnie 
walki, jakie Polacy zmuszeni bylí 
staczać w obronie swych granic, 
»Lidovó Listy* piszą: 

„Powinniśmy Polsce poświęcić 
więcej tiwagi niż dotychczas, kiedy 
często zwracamy swe sympatje w! 
stronę, nie godną naszej uwagi. 


czechosłowacka po- | 


<a 


21 lutego 193% r, 


ęcioletni „robotnicy” w przem 
Transporty niewolników dla 


Niedola dzieci w 


zarazem w tłoku i zaduchu, prze- 
Sycone są kurzem i sakodliwemi 
miazmatami. Dopływ powietrza z 
powodu wadliwej wentylacji jest 


m wa wł Pt 
GHŁA SŁOWIAŃSZCZYZNA w OBRONIE POMORZA 


Atak na polskie wybrzeże — to nowa wojna 


Głosy prasy czechosłowackiej 


ojczyźnie | stawiają spuściznę tak krwawą, ja- 


ką pozostawił Franeji rok 1871. 
Tylko wojną Niemcy mogłyby ode- 
brać Polskie Pomorze, ale wojna 
ta wciąznęlaby w swój wir oath 
Europę, Alzacja byla pośrednią 
przyczyną wojny światowej w r. 
1914, polskie Pomorze oddane 
Niemcom również byłoby powodem 
nowej wojny, ponteważ moralny 
stan człowieka europejskiego, no- 
mimo wszelkie oznaki wpadku, jest 
lepszy niż był oświecong  machia- 
Yvelizm Fryderyka II i Katarzyny 
Wielkiej Atak Prus na Polskę 
musiciby być kwalifikowany tak 
jak pruski najazd ne Franoię w r. 
1914 i według tego sądzony I osq- 
dzony”, 

Tyle „Lidovś Listy*. Zazna- 
czyć wypada, że większość prasy 
czechosłowackiej nie używa już 
słowa „korytarz* dla oznaczenia 
polskiego Pomorza, zrozumiawszy, 
że słowo to wynalezione zostało 
przez propagandę niemiecką, dla 
uzmysłowienia „nienataralności” gra- 
nicy polsko-niemieckiej, 
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dnwniey Restr’ 


Pełna humorn, pikantna f szam* 
pańska komedja francuska p. t. 
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„państwie środka” 
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chińskim 


| niedostateczny, Zwłaszcza w prz 
dzalniach jedwabiu istnieją nadzy y- 
czaj zgubne dla zdrowia stosunki. 
Ażeby jedwab zachował właściwe 
mu zalety, przerabiać się go musi 
w bardzo gorącej i równocześnie 
wilgotnej temperaturze Wobec te- 
go drzwi i okna w ciągu tych za- 
biegów pozostają hermetycznie za- 
mknięte, a pracownicy dzień w dzień 
wdychają zanieczyszczone wyziewa. 
mi | wilgotne powietrze, 

„ Otóż w takich fabrykach zatru 
dnione są zupełnie małe dzieci, 
które w opisanych wyżej warun- 
kach rozczesywują kokony jedwa- 
bników ponad kotłami z wrzącą 
wodu. W połączeniu z niedostate- 
cznym odżywianiem sprzyja to o- 
Czywiście ogromnie masowemu sze- 
rzeniu się gruźlicy wśród dzieci 

ł Maszyny w fabrykach ch:ńskich 
nie są zazwyczaj zaopatrzone w 
należyte urządzenia ubezpieczające 
Stąd na porządku dziennym wiele 
nieszczęśliwych wypadków. jakim 
ulegają przedewszystkiem dzieci 7 
braku doświadczenia z obchodze- 
niem się z maszynami, a nieraz leż 
wskutek przemęczenia, zwłaszcza w 
czasie pracy nocnej. Bo 13 14 
letnie dzieci do nocne: pracy przy 
warsztatach bywają bezwzględnie 
pociągane! A gdy takie biedactwa 
zostanie ciężko okaleczone, nikt się 
o nie nie zatroszczy i nie będzie 
ono nawet miało należytej opieki 
sanitarnej. Wśród podobnych oko- 
liczności lekkie nawet rany rychło 
podlegają zakażaniu, które z kolei 
sprowadza konieczność amputacji i 
niezdolność do pracy danego dziec: 
ka. Ale to już nic przedsiębiorców 
nie obchodzi. x 

Wszak o nowy materjał ludzki 
tak łatwo. Na zawołanie dostarczą 
go dostawcy w dowolnej ilości, na- 
bywając za bezcen,od rodziców... 

Rodzice zaś chętnie poniekąd 
pozbywają się swych latorośli, Lecz 
niedbałości te o losy własnego po- 
tomstwa inaczej osądzimy, gdy 
zważymy, w jak ciężkich, nie ma- 
jących sobie równych na całym 


kich i omówiła szezególowo stano- | Naród polski dał ludzkości wiel- 
wisko Polski w obranie własnej |kich Świętych, pogtów, malarzy, 
ziemi, której zagraża zaborczość mężów stanu, żołnierzy, muzyków, | 
niemiecka. Gyfrowo też porówna- kaznodziei i filozofów, Jego wiel: | 
ła położenie mni jszości polskiej w | Kość polega na patriotyśmie, któ- 
Niemowech i mniejszości niemiec- |17 mo?e być wzorem dla każdego 
kiej w Polsce, P. Sarapa zwie-|narodu. Osłabienie Polski oznacza | 


it p. 

Czas pracy nieletnich, bez wli- 
zenia przerw odpoczynkowych, nie 
może przekraczać 8 godzin na do- 
bę. (Dorosłych wolno zatrudniać 
do 12 godzin dziennie). Praca no- 
ma t. j. praca od 10 wiecz. do 6 


świecie warunkach, żyją masy chiń- 
skiej ludności, Albowiem, nie mó- 
wiąc już o wyniszczających kraj 
częstych zamieszksch i wojnach 
domowych, o monstrualnych wyle- 
wach rzek i innych niszczących 
plony żywiołowych katastrofach, to 


„oe w Grand Hotelu" 


z pelną temperamentu Suzy Ver- 

non oraz genjalaym komikiem 

ekranów Armandem Bernard 
i Rolandem Toutain 


Następny program: „Tajemnice 


rano, jest zasadniczo zakazana, ale 
dopuszczalne są pod tym względem 
wyjątki za wniesieniem do władz 
umotywowanej deklaracji ze strony 
danego zakładu przemysłowego. 

Wreszcie właściciele wytwórni 
vingi są mieć pieczę nad dokształ- 
caniem tych robotników, zarówno 
młodocianych jak dorosłych, któ- 
zy nie odebrali dostatecznego wy- 
Kształcenia elementarnego. 

Tak wygląda ustawa naogół 
«godna z przyjętemi w całym świe- 
de kulturalnym zasadami. W rze- 
czywistości jednak wszystko pozo- 
staje zazwyczaj w rażącej sprzecz- 
losci nietylko z obowiązującą u- 
awa, ale też z najprymitywniej- 
semi wymogami ludzkości. 

Dzieci zaczynają pracować w fa- 
stykach niejednokrotnie już w wie= 
ku bardzo wczesnym, tak, że nader 
wielka ilość tych „pracowników” 
"ie liczy więcej ponad lat sześć a 
Warzają się i pięciolatki, 

C as pracy wynosi zazwyczaj 12 
Sodan na dobę. Gdzieniegdzie by- 
"a jednogodzinna przerwa obiado- 
Va, ale po największej części pra- 
<ują dzieci bez lakiej przerwy, wy- 
dwszy chyba święla i uroczystości 
narodowe. W pracy nocnej muszą 
drag udział... Mieszkają przeważnie 
V lokalach fabrycznych i za pracę 

wiele przerastającą słabe ich si- 
Y, otrzymują na miejscu nader 
Jedzne wyżywienie i po kilka dro- 
nych monet miedzianych dziennej 
płacy, 

W szczegulnie więżkich warun: 
Se) znajdują się dzieci „kupOWA- 
Ist , Przez zakłady przemysłowe. 
s nieja mianowicie specjalni przed- 
istoty c którzy nieszczęśliwe le 


tów za drobne, miesięcznie wypla- 


3» sumy pieniężne. a następnie 
" barównie 


wy nagro- 


dżiła niedawno Pomorze i Gdynię, 


mogła więc barwnie opisać tam-/ 


tejsze stosunki, budząc swym refe- 
ratem duże zainteresowanie, 

Po przemówieniu referentki od- 
była się dyskusja, w której wszy- 
soy mówcy podkreślali, że w wal- 
ce o Pomorze cała Słowiańszczy- 
zna stanie przy boku Polski, Zna- 
mienne było przemówienie Polaka 
z Pomorza, Fridrichowskiego, który 
oświadczył, że cała ludność tam- 


„TS 


Szül, $ 


zaborc w, 


znaczne szkody dła kultnry i całej 
słowiańszczyzty. | 

Polacy podkreślają zupełnie o- 
twarcie, że nfe wyrzekną się Po-| 
morza, chociażby do tezo nakła- 
niala ich cała Europa. Nie chcą i 
nie mogą, gdyż znaczyłoby to, że 
swym przyszłym pokoleniom pozo- 


SŁUCHAJ RADJA! 


Ostatnia droga bohaterów Rarańczy. 


Dworu Habsburgów” 

UWAGA: Na pierwszy seans 
wszystkie miejsca po 49 gr. 
Początek seansów: w soboty, nie- 
dziele i święta o g. 3 po poł. w 
dni powszednie o g, 5 po poł. 


nabywają hurtem od rodzi-|W niedzielę odbyt się w Warszawie pogrzeb oficerów b. H Brygady Legjonów Polskich & p. ppułk. 
ywają p. mir. Ysw i $. p. kpt. Brandysa, poleglvch w akresie walk o niepodległość, toczonych z nych, skórnych I moczo| 
<ehninkL pogrzebowy otwierał szwadron 1 pułku szwoleżerów, dalej maszerowały bataljon Przył 


3U pu su Śtrzelców Kaniowskich, kompanie Zwiazku Strzeleckiego, Legion Młodych i t d: 


ziemia sama w ogromnych poła- 
ciach tego kraju nie sprzyja upra- 
wie roli, tyle tam piasków, stepów 
pustyń. Pozaiem naogół licho za- 
gospodarowana, nie zaspokaja ona 
potrzeb kilkuset milionowej ludno* 
ści, Nadto zaś olbrzymi w ostat- 
niem dwudziestoleciu rozwój prze- 
mysłu, wywołał toż samo, co na 
całym świecie, zjawisko: kryzys go- 
spodarczy wraż ze wszystkiemi 0- 
płakanemi skutkami. A ten gigan- 
tyczny rozrost industrjalizacji do- 
prowadził w Chinach na domiar 
złego do bardzo silnej zwyżki cen 
najniezbędniejszych artykułów ży- 
wnościowych. Wystarczy wspom- 
nieć, że w niektórych okolicach ce- 
na ryżu, tego głównego, a nieraz 
nawet jedynego pożywienia szero- 
kich mas chińskich wzrosła 4-kro- 
tnie w ciągu niewielu miesięcy. 

To też nic dziwnego, że rodzice 
skwapliwie odsprzedają dzieci swo- 
je agentom fabrycznym, byle zła- 
godzić choć cokołwiek swą strasz- 
liwą nędzę i zapewnić dzieciom 
jakie takie utrzymanie. Czasem uds 
się wprawdzie misjonarzom z tru- 
dem wykupić garstkę ofiar, ale jest 
to drobna kropla w bezmiernym 
oceanie. Zazwyczaj stają się one 
bez nadziei ratunku łupem 
nej poniewierki i nieuchronnej za- 
głady... 

I. R. 


= 
Doktór 


BERMAN 


CEGIELNIANA I5, tel. 149-07 
Specjalista chorób wenerycz- 
muje Qd Sht rano i ad iea w 


w nieda. : święta od ihl 
Dia niosamożnych cely leczenia 


KRONIKA Wielka afera przem 


Dziś 
Maksymiana B. 


Jutro 
Św. Piotra w Ant. 


Słońce: wsch. 640, zach. 16.50 
Kalężyć „ 501. 13.15 


Z 


Nocne dyżury aptek. 


Nooy dzisiejszej dyżarują apte- 
ki: J. Koprowskiezo, Nowomiejska 
15. 5. Trawkowskiej, Brzezińska 56. 
M. Rozenblama, Sródmiejska 21. 
M. Rartoszowskiego, Piotrkowska 
95 J. Kłapta, Kątna 54. L. Czyń- 
kiego, Rokicińska 58. 


Adres 
dla woj. Jaszczołta 


Komitet Obywalelski dla ucz- 
czenia zasług p. wojewody Wła- 
dysława Jaszczolta zwraca się do 
wszystkich organizacyj i instylucyj 
społecznych z prośbą o składanie 
podpisów członków swych zarzą 
dów na adresie, jaki ma być wrę- 
zzony p. wojewodzie Wł. Jaszczoł 
towi. Podpisy Komitet prosi skła- 
dać pod pieczątką reprezeniowa- 
nych instyłtucyj na specjalnych 
arkuszach, wyłożonych od niedzie- 
li dnia 20 lutego do 1 marca r.b. 
włącznie, w sali konferencyjnej 
Rady Miejskiej ul. (Pomorska 16, 
I piętro (codziennie, w godzinach 
od iO.ej da 137 


Wrogowie radja 

Ostatnio na terenie Łodzi zaob- 
serwowano niezwykły objaw. Mia- 
nowicie jacyś nieznani sprawcy 
przecinają anteny radiowe, przery* 
wając w ten sposób odbiór audy- 
ryj: 

Szkodnicy grasują szczególnie 
w śródmieściu, przyczem charakte- 
rystycznem jest, 


rezo jednak nie kradną, 
zuje, iż jest to jedynie złośliwa 
psota. 

Na skutek skarg osób poszko- 
dowanych zarządzono w tym kie- 
runku obserwację, celem ujęcia i 
ukarania szkodników. 


Głuchoniema 


czynka 
pod tramwajem 


Na linji Łódź-Pabjanice dostały 
się pod koła tramwajw dojazdowe- 
go dwie głuchonieme dziewczynki 
i2-letnia Monika Kmin _ zamiesz- 
kala przy ul. Szosa Pabjanicka 38 
oraz 12-letnia Stanisława Ulrich 
Szosa Pabjanicka 84). 

Kmin dostała się pod deskę 
achronną wozu, ulegając ogólnym 
ciężkim potłuezeniom ciała, Ulrich 
została odrzucona przez tramwaj. 


dziew- | 


że zadawalniają! 


się jedynie przecięciem drutu, któ-! 
co wska-; 


NOWY DZIENNIK ŁODZKI — 21 lutego 


Tajny szyfr na 


nach kolejowych — 
Kilkaset tysięcy 


Komisariat Straży Granicznej w 
Łodzi zlikwidował onegdaj szajkę 
przemytników, zorganizowaną we- 
dług najaowszyej „Sztuki* przemyt- 
niczei, przyczem 


skonfiskowano przemyt, 


składający się z tytoniu wysoko- 
wartościowego, cygar, narzędzi chi- 
rurgicznych, sacharyny i t. p. 

Szajka zorganizowana była bar- 
dzo umiejętnie. Poszczególni jej 
członkowie zaopatrzeni byli w pasz- 
porty zagraniczne, 


specjalne narzędzia, 


klucze od wagonów kolejowych i 
przedziałów i t. p. 

Członkami szajki byli Edward 
Puszczyński, znany przemytnik, ©- 
statnio zamieszkały w Łodzi, przy 
ul Gdańskiej 19, który zorganizo- 
wał szajkę, oraz jego pomocnicy: 
Zygmunt Gałązka, zamieszkały przy 
ulicy Przemysłówej 41 i Karol 
Szałkiewicz, zamieszkały przy ul. 
Piasecznej 21. 

Obaj pomocnicy Puszczyńskie- 
go, tak jak ich szef byli weterana- 
mi swego fachu, albowiem zajmo- 
wali się poprzednio 


na własną rękę 


przemycaniem towaru z zagranicy. 


Szajka działała na zasadach 
„racjonalnej* organizacji pracy, 
doskonale dzieląc się swemi rola- 
mi Puszczyński przebywał najczę- 
ściej w Niemczech, w Berlinie lub 
Wrocławiu, zależnie od tego, co 
zamierzał przesiać do Polski, 

Gałązka Szałkiewicz przebywali 
stale w Łodzi i do czynności ich 
należało 


odbieranie nadsyłanego 
towaru 


a następnie doręczanie go odbior- 
com. 

Przemycanie odbywało się w 
sposób dotyczas nie praktykowany. 
Mianowicie Puszczyński po zaku- 
pieniu towarów w Niemczech, 
wsiadał 


do pociągu międzynarodo- 
wego 


na linji Berlin lub Wrocław via 
Poznań — Łódź— Warszawa—Rewel 
—Tallin. Znając system ustawiania 
takiego pociągu, w którym poszcze- 
gólne wagony dochodzą tylko stacji 
przeznaczenia i tam są odczepiane, 
Puszczyński umieszczał przemyt w 
jednej ze skrytek wagonu, przezna- 
czonego do Łodzi, przed granicą 
wysiadał, przedtem jednak telegra- 
ficznie, 


specjalnie umówionym 
m, 


ÁE O T 


Portmonetka z fałszywemi pieniędzmi 
podrzucona koledze po fachu 
Szajka kolporterów falsyfikatów pod kluczem 


Już od chwili 
obiegu monet 2 złotowych i 5-zło- 
towych nowego typu pojawiać się 
zaczęły na targowiskach i w skle- 


pach łódzkich falsyfikaty, które | doc 


były naogół bez zastrzeżeń przyj- 
mowane przez ogół kupujących, 
albowiem nie orjentowano się ie- 
szcze dobrze w dźwięku i wyglą- 
dzie monet autentycznych, a przy- 
tem monety fałszywe wykonane 
były naogół udatnie. 
Ostatnio falsyfikaty te pojawiać 
pen ‘najliczniej e hadran 
jowan 
lo 


ukazania się w|n 


ywujących drobne zakupy, a pła- 
cących bądź dwuzłotówkami bądź 
pięciozłotówkami. 

W rezultacie przeprowadzonych 
hodzeń zatrzymano w dniu 
wczorajszym czterech kolporterów 
fałszywych monet gprasujących w 
dzielnicy bałuckiej. 

Zatrzymanymi na uczynku pu- 
szczania w obieg tałszywych mo- 
net okazali się: Kazimierz Rządziń- 
ski (Popiela 9), Piotr Dalecki (Klin- 
ka_7), Kazimierz Kanel (Rvbna 11) 
i Zygmunt Pałacz (Wrześnieńska 
Nr, 15). Zatrzymanych odprowa- 


puszczania w obieg fał- |dzono do komisariatu, gdzie pod- 


a, oon * 
diinami, w 
wobec Jap 


serc podanych 
rych r 


poszkodowanych rysopisów 
władze 
` policyjne zwróciły 
nie obchodzacych 


4 gdzie u 
klienteli | żadnych 
była mniej- |miast w kieszeni Daleckiego byly 


poczynionych ob- 


sklepach z we-|dano ich gruntownej rewizji. 


Rządzińskiego nie znaleziono 
monet, nato- 


dwie portmonetki z pieniedzmi. 
Okazalo się, iż Rządziński w cza- 


przez niektó- zo ma rewizie wsuaął 
wz po netk falsyfikat 
ay TOND ę z falsyfikatami 


+ Systematycz- | zn. ania si | 
sklepy 1 doka: |nolałek, wykonawc onele tel 


aleckiego Wobec 


eem mr 


j wodom przedsta 


zawiadomił iednego ze wspólników 
o transporcie. 

Szałkiewicz lub Gałązka dosta- 
wali się na stacji w Łodzi do wa- 
gonu i wydobywali ze skrytek 
przemycane towary, które następ- 
nie rozwozili do odbiorców. Wa- 
gony otwierali przy pomocy 


kluczy kolejowych 


w które się zaopatrzyli, ` 
Ponieważ straż graniczna komi- 
sarjatu łódzkiego od dłuższego 


Ww == 


1933 r. 


czasu zwróciła uwagę, Szałkiewicz 
i Gałązka zmienili system odbiera- 
nia nadsyłanego przemytu w ten 
sposób, że wyjeżdżali naprzeciw 
pociągu międzynarodowego do Ka- 
lisza (Skalmierzyc) bądź też do 
Kutna, gdzie wydobywali towary, a 
a następnie 


wynajętemi samochodami 


wracali do Łodzi 
Przemytnicy czynili to dlate- 


go, że na dworcach obostrzona 


BEE WEKA" SYOAOONRWE (1 DET 


Nieuzasadnione zwycięstwo 


piekarzy 


. 
Zwyżka cen ch 

W dniu wczorajszym w magi 
stracie łódzkim pod przewod- 
nictwem kierownika Ksłużyńskiego 
odbyło się posiedzenie komisji 
cennikowej, poświęcone ustaleniu 
nowych cen na pieczywo 

Przedstawiciele cechów na wstę 
nie zaznaczyli, 2e żądaną podwyż- 
kę cennika uzasadniają tem, iż na 
rynku zbożowym ostatnio ceny 
podniosły się znacznie. 

Zaoponowali przeciw tvm wy- 
wiciele konsumen- 
tów, wskazując, iż koszta produk- 
cji, ostatnio zniżone z racji zmniej- 
szenia płac czeladniczych, wyrów= 
nują ogólne koszta pieczywu. 


Batalja b 


leba o 3% proc. 

W ostatsczności komisja więk- 
szościa głosów postanowiła pod- 
wyższyć ceny na chleb żytni z 30 
na 35 gr. za kg, zaś za byłki 
z 70 er na 90 gr. za kg. 

W ten sposób komisja ustaliła 
ceny wyższe o 30 proc. w chwili 
gdy w śródmieściu w sklepach 
sprzedaje się chleb po 25 gr. za 
kg. t.j. o Sgr. taniej niż określał 
ostatni cennik. 

Sytuację ratuje fakt, że uchwa- 
ła wymaga zstwierdzenia magi- 
sirału łódzkiego oraz województwa 
i dopiero potem cennik móże być 
wprowadzony w życie. 


udżetowa 


w Radzie Miejskiej 
Dwa wnioski oszczędnościowe 


Dziś rozpoczyna się w radzie 
miejskiej debala generalna nad 
budżetem miasta na rok 1933/24 
Na pierwszy ogień pójdą wydatki 
osobowe administracji ogólnej. 


W dziale tym zgłoszone zosta- 
ną dwa wnioski, pierwszy, by mia 
sto zaprzestało opłacanie telefonów 
prywatnych ławników i niektórych 
urzędników miejskich, co przynie- 
sie oszczędność do 5.000 zł. 


Wnioskodawcy powołują się na 


Warszawę, gdzie 
przeprowadzono. 


dowanie w dyrekcji K. E, £. by 
bilety uleowe kosztowały 10 zł. a 
nie jak dotychczas 20 zł. 

Poza temi wnioskami główna 
walka. na terenie rady dotyczyć 
będzie subsydiów udzielanych róż- 
nym instytucjom, przyczem już 
komisia skarbowo - budżetowa po- 
czyniła pewne zmiany, podwyższa- 
jąc szereg pozycyj. 


Pościg za wściekłym psem 
Trzy osoby pokąsane 


Wczoraj, w godzinach przedpo- 
łudniowych na ulicach Łagiewnic- 
kiej i Zgierskiej oraz na Baluckim 
Rynku jakiś pies, pokąsał 23-letn. 
Tobiasza Altmana (Dworska 5), 22 
letniego Moszka Adama (Zgierska 
19) i 9 letniego Dawida Golifarua 
(Zgierska 28). 


Gdy pies wbiegł na podwórze 
domu przy ulicy Zgierskiej 28, 
gdzie właśnie pokąsał małego Gold- 
farba, dopadł rozwścieczone zwie» 
rzę przechodzący ulicą posterunko- 
wy, który zastrzelił psa. 


Wobec tego, iż zachodzi powa- 
żna obawa, że pies był wściekły, 
wszystkich pokąsanych  paddano 


Okradani 


odpowiedniej kuracji, a łeb zwie- 
BB przesłano do instytutu ba- 
ań. 


Drugim wnioskiem jest snowo-| 


wr. 


ytnicza w Łodzi 


usługach szajki przemytników — Skrytki w wago.- 
Skonfiskowany transport tytoniu i sacharyny — 
zł. strat skarbu państwa 


została kontrola straży granicznej 
Nie uratowało ich to jednakże oġ 
aresztowania, gdyż obserwujący ich 
strażnicy również zmienili taktykę 
i napozór 


wycofali swe straże, 


dzięki czemu przemytnicy Wrócili 
do pierwotnego systemu odbioru 
przemytu. 


Po mozolnych obserwacjach w 
dniu 14 lutego r. b, straż granicz. 
na ujęła na dworcu Łódź-Kaliska, 
Karola Szałkiewicza, od którego 
odebrano pokaźny transport lyto- 
niu i cygar, tylko co wydobytych 


ze skrytek w wagonach, 


W dwa dni później, w podobnych 
warunkach zatrzymany został Zyg- 
munt Gałązka na stacji w Zgierzu, 
przyczem Odebrano mu cygara. 
transport marzędzi chirurgicznych 
i sacharyny. 


Obu zatrzymanych osadzono w 
areszcie, przyczem dla zmylenia 
śladów nie powiadomiono 0 tem 
nikogo, oczekując na przybycie 
przywódcy szajki, który przebywał 
zagranicą. 

Zdołan» odcyfrować 


szyfrowane zdania 
telegramu 


i na tej podstawie stwierdzono, że 
Puszczyński zapowiedział swój po- 
wrót z resztą transportu w dniu 
19 b. m. W dniu tym funkcjonar- 
jusze straży granicznej oczekiwali 
pa przybycie Puszczyńskiego. Za: 
trzymano go na dworcu Łódź-Ka. 
liska, w chwili, gdy zamierzał od- 
jechać z transportem tytoniu, cygar 


oszczędność tęjęacharyny i narzędzi. 


Obećnie prowadzone jest do- 
chodzenie w kierunku ustalenia kto 
i na jakie sumy odbierał przemy! 
od Puszczyńsk'ego,  Szałkiewicze 
‘i Gałązki? . 
ł! O wielkości alery, świadczy fakt, 
fiż straty z racji nieopłacania ceł nz 
rzecz skarbu państwa tylko od © 
ostatniego transportu wynoszą 


okało 60.000 zł. 


Według przybliżonych obliczeń Pusz 
Czyński i jego szajka wciągu krót- 
kiego stosunkowo okresu swej eg- 
zystencji spowodowała straty dle 
skarbu państwa w wysokości kilku 
set tysięcy złotych 


| 


Macocha — potwór 


Dwuletnie dziecko zakatowane 
na śmierć 


Onegdaj do posterunku policji 
w gminie Zbiersk, w powiecie kali- 
[sua zgłosił się mieszkaniec wsi 
Łęczyce, woźnica z zawodu, Józef 
Giuż'nirzak, który oznajmił, że jego 
2 letnia córeczka Zosia, zmarła w 
zagadkowych okolicznościach, bo- 
mw była naogół zdrowem dziec- 
iem, 


robotnicy 


Zarządzający fabryką — złodziejem 


W dniu wczorajszym przed są- 
dem okręgowym w Łodzi znalazła 
się sprawa rzadxo na gruncie łódz- 
kim spotykana. Chodziło miano- 
wicie o to, że zarządzniący fabry- 
| 


kiego, fakt podrzucenia portmo- 
netki został bez trudu ujawniony. 
Wszystkich czterech kolporterów 
falszywych monet osadzono w a- 
reszcie śledczym. 

Władze policyjne czynią obec: 
nie usilne poszukiwania w kierun- 
ku ulawnienia fabryki fałszywych 
monet. Jest prawdopodobne, iż 


zatrzymani tworzyli zorganizowaną 


szajkę kólporierów, pozostającą w 
bliskim kontakcie z fab - 
Wikaówa = © AL 


ką w Widzewskiej Manufakturze 
okradał robotników, którym przy- 
znawane były odszkodowania za 
wypadki okaleczeń przy pracy.” 

Sprawę rozpoznawano pod 
brzewodnictwem sędziego Łoziń- 
skiego. Oskarżał pproż. Nikitien- 
ko. Na ławie oskarżonych zasiadł 
44-letni Fandrich Gerhard. 

Jak wynikało zaktu oskarżenia 
— Fandrich w charakterze zarzą» 
dzającego fabryką Widzewskiej Ma- 
nufaktury przywłaszczył sobie pie- 
niądze, należne robotnikom firmy, 
z tytułu odszkołownń, w sumie 
łącznej ponad 7000 zi. 

Po ujawnieniu przestępstwa 
dz Sete się do pokry- 
cia © strat, jednakowoż 
nie dopełnił. > EIEN 


| Podjęto dochodzenie, które da- 
ło wręcz rewelacyjne wyniki. 

Okszało się, że przed m. w. r 
kiem Guźmirzak ożenił się nowtor- 
nie Jego druga żona, Józefa, nie 
mogła znieść małej pasierbicy, któ” 
rą prześladowała na każdym kroku. 
dziecko było ustawicznie Patawa- 
ne 


Jak- stwierdziły oględziny 
dziecko zostało formalnie zamor- 
dowane przez zezwi?rzęconą ko: 
biete. 

Józeię Guźmirzak aresztowano 
m 


Na wczorajszej rozprawie 54do- 
wej okazgło się, iż oskarżony pr 
właszczał sobie pieniądze prze 
ważnie w ten sposób, iz zalaiił 
przed zainteresowanym  robolii- 
kiem wiadomość o uateiaia s: 
niego pieniędzy. W jednym 
wypadku Fandrich wyłudził od ro” 
bolnika pokwitowanie z otrzymania 
Kost) mu sumy, bez wypłacen:a 
ej. 

Oskarżony bronił się sam 

„Sąd, po przesłuchani szeregu 
pk gy A. > in. po 
pracy, ows! s 
cieli dyrekcji „Wi po kiei Mani” 
faktury“ i poszkodowanych posh 
nowił ogłosić wyrok w dniu © 
sięiszym, © 


m, SZ 


sów przemysłu kottonowego, nie 
dała rezultatu. 

Konferencja, której przewodni- 
czył okręgowy inspektor pracy, 
int Wojtkiewicz, trwała przez czas 
dłuższy i zakończyła się ostatecz- 
nie wyrażeni*m pewnych ustępstw 
ze strony przemysłowców, odleg- 
tych jednak od żądań robotni- 
czych, 

* Mianowicie robotnicy żądają u- 
sialenia cennika, w którym punk- 
iem wyjścia byłaby stawka zł. 1.80 
za wykonanie pary jedwabnych 
cholewek (pończoszanych), zaś gr. 
gy za wykonanie stopy. Tymcza- 
sem pracodawcy proponują za wy- 
konanie parv stóp — 55 gr 

W rezultacie narad postano- 
wiono, iż obydwie strony zwrócą 
się do swoich mocodawców po dal- 
sze instrukcje. 

Tak więc zwełaną będzie od- 
rębnie konferencja właścicieli fab- 


NOWY DZIENNIK ŁODZKI — 21 lutego 193% r. 


go. 


Sowchozy-,,„fabryki zboża” 


Bankructwo sowieckiego uprzemysłowienia 


Pod koniec roku 1932 wydana 
została w Moskwie książka p. t. 
Sowchozy w KV rocznicę rewolucji 
październikowe Dzieło to ma 
wszelkie cechy broszury propagan- 
dowej, nie mniej jednak jest cieka- 
we ze względu na to, że przedsta- 
wia ono rolę, iaka sowchozy odśry 
wają w rolnictwie Związku Sowie: 
tów. 

W roku 1928, kledy rząd ko- 
munistyczny postanowił wytępi, 


Fordkanciarze 


„Sfery gospodarcze* zwalczając 
ubezpieczenia społeczne, często 
powoływały się na przykład Forda, 
który utrzymując w swych zakła- 
dach wysokie płace, nie uznawał 
żadnych ubezpieczeń społecznych, 
okresu wypowiedzenia itp. „socja- 
listyczaych przesądów“, 

„Ford — tłumaczyli rzecznicy 
kapitalizmu — nie ponosząc „cię- 
żarów socjalnych”, może dawać 
wysokie płace, Oszczędny robot- 
nik zawsze sobie może zapewnić 
spokojny byt, składając oszczęd- 
ności na czas utraty pracy lub na 
starość”, 

Robotnicy i pracownicy Forda 
rzeczywiście oszczędzali, Ford na- 
wet im to ułatwił. Założył spe- 
cejalny bank p. n. „Union Guar- 
Jian Bank”. Oszczędności robot- 
nicze w tym banku wzrosły do 
550 milionów dolarów. Oczywiś- 
je Ford i inni przemysłowcy ko- 
rzystali pełną garścią z kredytów 
w „Uniom Guardian Bank”, czyli 
z oszczędności robotniczych. Aż 
przyszedł krach. Zadłużenie prze- 
mysłowców przekroczyło możli- 
wości kredytowe tego banku i 


szeregu innych x nim związanych. 
Go robi wtedy Ford? Wycofuje 
spokojnie z „Union Banku” włas- 
ne wkłady a wobec zachwiania 
się banku, gubernator stanu Mi- 
chigan podpisuje. dekret o... mo- 
ratorjum dla wypłat bankowych. 
Czyli, że robotnicy nie mogą pod 
nieść swoich oszczędności, które 
niebacznie zaufali prywatnemu 
bankowi swego pracodawcy. 
Skandal jest niesłychany. Wła- 
dze amerykańskie znalazły jedyną 
formę interwencji: Obstawiły banki 
policją i wojskiem, chroniąc je 
przed aktami rozpaczy wydziedzi- 
czonych z mienia biedaków, 


j ogromnych gospodarstw z 


Jeszcze jedna konferencja. Związki wobec rokowań 


bez rezultatu 
Dziś ogólne zebranie strajkujących kottoniarzy 


Zwołana na dzień wczorajszyjryk przemysłu kottonowego, zaś 
konferencja w inspektoracie pracy |strajkujący odbędą w dniu dzisiej- | dą 
między przedstawicielami przemy-|szym, o godz. 10-€j 
słowców i strajkujących robotni-|wiec w sali kinoteatru Oświatowe-|pracy i powzięta zostanie 


Na wiecu tym wygłoszone bę- 
sprawozdania szczegółowe z 


rano, wielki| przebiegu narad w inspektoracie 


uchwała 
co do dalszych losów strajku. 


rolnictwa 


„kułaków* t. i. zamożnych włoś- 
cian, przystąpiono do zakładania 
wielkich gospodarstw rolnych, któ- 
re miały dostarczać zapasów dla 
zaopatrywania miast. W gospódar- 
stwach tych miały być zaprowa- 
dzone now» metody pracy i miały 
być one zaczątkiem socjalistyczne- 
go gospodarstwa rolnego. Gospo- 
arstwa te nazwane zostały "sow 
chozami* 

Liczba  sowchotów od roku 
1928 szybko wzrastała, tak Samo 
jak wzrastała ich powierzchnia za- 
siewów, która w tym roku wyno- 
siła 0,15 milionów ha. w r. 1930 — 
1,18,w r 1931 — 4,34 Wn 
1932 już 4,71 milionów ha, W tym 
samym czasie liczba  traktórów 
wzrosla z 2,848 na 28,224, liczba 
t. zw. kombajnów (kombinowanych 


a liczba samochodów z 660 na 
7.508. W pierwszych czterech la: 
tach zatem wyłożono olbrzymie 
kwoty na „fabryki zboża*, a to 
wszystko w tym celu, aby bez 
walki z rolnictwem dostało się do 
rąk państwa przynajmniej 18 mil- 
jonów centnarów metrycznych zbo 
ża dla armji i miast. 

Takie były plany i cele. Ale 
rzeczywisiość przedstawia się zgo- 
ła inaczej. Utworzenie takich 
jadno* 


Smutne doświadczenie robotni- | stronnym doświadczonych organiza- 


ków Forda stanowi 
wyrazistą 


ponurą, 


zacji”. 


W świetle tragicznego doświad - jun całej nii, 


czenia 
ków, zrozumiałą się staje niena- 
wiść jaką żywią nasze „sfery go- 
spodarcze”, do instytucyj ubezpie- 
czeń społecznych, w funduszach 


których nie mogą gospodarować | Stan rzeczy jednak wskutek 


tak bezceremonjalnie. w. 


STRAJK DRUKARZY 


objął wszystkie fabryki w okręgu 
łódzkim 


Prokłamowany w sobotę, dn.|rze na pluszu i jedwabiu. 


18 lutego r. b. strajk drukarzy 
chustek wybuchł w dnia wczo- 
rajszym w całej pełni, obejmując 
wszystkie drukarnie, a więc trzy 
zakłady łódzkie, jedną fabrykę 
w Zgierzu i dwa zakłady w ba: 
Janicach, 

Do strajku drukarzy chust- 
czanych przyłączyli się druka* 


DZWIĘKOW Y 
Kino-Teatr 


dniu wczorajszym w sie- 
dzibie związków zawodowych 


ale |torów, wielkiej liczb” 
ilustrację kapitalistycz- | wysoce 
nych teoryj o „prywatnej kapitali-|ków i £ d. Tego 


ameryxańskich pracowni- | śledztwo wykazało 


agronomów, 
kwalifikowanych robotni- 
jednak nie było. 
sowchozy zawiodły 
a przeprowadzone 
niedbalstwo w 
sowchoz:ch i zbrodniczy stosunek 
do sowchozów Wskutek tezo usu 
nięto cały zarząd związku sowcho- 


W roku 1931 


zbożowych, a działaczy ukarano. 
tegu 
się nie p'praw,ł, sowchozy dalej 


wykazywały braki. Nadal dało się 
zauważyć niedbalstwo, ignorowanie 
najkonieczniejszych zarządzeń agro 
technicznych, nieurodzaie z powo= 
du niedbalstwa i niespełnienia pla 
nu dostawy zboża dła państwa 
Dysharmonja w produkcji cha- 
rakteryzowana jest tem, że w r. 
1930 w okresie prac rolniczych 36% 
traktorów będących do dyspozycji 


„Praca* odbyły się dwukrotnie |nie użyto do pracy. Odsetek ten 
narady strajkujących. Postano- |podniósł się w r. 1931 na 38 a 


wiono nie rezyśnować z wysu- 
niętych postulatów, domagając 
się zjednolicenia warunków pra- 
cy w omawianym przemyśle. 


w czasie zbiorów na 504. Ale i te 
traktory, które były używane nie 
wyzyskały całego czasu przezna- 
tzonego na pracę, gdyż tylko za- 
ledwie 55%. 


l 


maszyn rolniczych) z 40 na 10.180/ 


Str. 3 


z przemysłem włókienniczym 
Pierwsza konferencja Z.Z.Z.Z. 


Związki robotnicze lódzkie, jak 
Ch. D. „Praca*, otrzymały — 
jak jaż donosiliśmy — zaproszenie 
na konferencję„z przedstawicjelami 
związków przemysłowych na czwar- 
tek, dnia 23 b. m. 

W dniu wczorajszym, jak 


dowiadujemy, wpłynęło zaproszeni: 
związku wielkiego przemysłu du 
związku włóknarzy Z. Z, 4, 2 
zaproszeniem na konferencję, któ- 
ra ma się odbyć we wtorek, dnia 
1 b. m. a więc w dniu dzisiej- 
stym, 

Na konferencję z przemysłów 
cami delrgowani zostają: preze- 
zarządu giównego Z, Z. Z, pose' 
Gardecki I z ramienia włókniaczy 
łódzkich, p. Kotlicka-Piechotków= 
na, 


się 


Pozostałe dwa związki, a wię: 
Ch, D. i „Praca*, oczekuią konfe 
rencji, zwołanej na czwartek, dni: 

b, m. 
lak samo rzecz się mała z|.. Jeśli chodzi o stanowiska związ: 
kombinowanemi maszynami rolni. |KÓw klasowych, wobec wytwarzo 
czemi. Według planu “rzy pomocy | "$i E ecnie syłu cji, w środę, dnia 
kd maszyny milano Sprowśdzić | o tx ona 

ziennie zboże z 18 ha roli, pod- k e z 
gas 2d w Brnie razy sprova: [tomitets  wykonawerego Zwist 
zono zboże tylko z 1—2 hekta- EET - z 
rów (dziennie). W niektórych tylko |3 Na zo Z grr ta 
sowchozach sprowadzono z 5—6 £ s ZE 3 
ba. Przyczyną tego jest niezmierna | 984 haau toy mom kla: 
Mutncj sily, roboczej, rk eh a zaacwcdy 
składowych maszyn i ja- I») Np 
kość ANIA ái i innych Bicz li wspomnianego związku do udzia 
rolniczych sowieckiej produkcji. |" w konferencji nie zaprosili. 


Na czele sowchozów stoją u- 
rzędnicy, dla których praca rolna S TR A J K 


jest zupełnie obca i dlatego ta 
urzędników magistra 


niedbałość i niedomagania przy 
tu w Grodnie 


zasiewach, orce, zbiorach i młócce. 

Wszystko to doprowadziło do tego, 
że np. w r. 1931 sowchozy zbo- 
żowe straciły około 20% wszelkiego 

GRODNO, 20. 2. Dzisiaj w 

Grodnie wybuchł niezwykły 

„strajk urzędników miejskich. U- 

jrzędnicy magistratu postanowil 


urodzaju, tak że wydajność hektaru 
w tych sowchozach jest bardzo 
mała. 

l tak: wydajność hektaru w go- 
spodarstwach sow. w r. 19.0—5,3, 

w r. )930 -7,2, w r. 1931 — 5,8. 

Przecięta wydajność w ZSSR, W;rozpocząć strajk i głodówkę je- 
1929 r. — 7,5, w 1030 r — £,5,tdnocześnie na znak protestu, iż 
w 1831 r. — 6,7. tod kilku miesięcy nie otrzymuja 

Wreszcie zaznaczyć należy, ŻE | pensyj. 
sowchozy dają bardzo mało zboża Urzędnicy miejscy od kilku 
dla handlu, bo zaledwie 52,4%, pod- miesięcy kupują wszystko ną 
czas gdy jeszcze w r. 1925 goSspo-|krędyt, a szczególnie zadłużyli 
darstwą rolne na Kaukazie Półn.| sję w sklepikach żywnościowych. 
dawały 54,3% zboża dla handlu, | Sklepikarze odmówili dalszych 
chociaż nie miały do dyspozycji|kredytów, o ile urzędnicy nie 
traktorów i maszyn rolniczych jak |zastrajkują. Dziś urzędnicy przy- 
i kapitałów, jakie wyłożono najbyli do magistratu bez śniadań 
sowchozy. i już nie wyjdą. Głodówka ma 

W miarę czasu stan na wsi so-|potrwać 3 dni. Wśród urzędni- 
wieckiej stale się pogarszał a po-|ków panuje nastrój silnego wzbu* 
garszał się również stan sowcho-|rzenia. Razem jest ich okołe 
zów zbożowych. 100. 

Zatem stwierdzić należy, że Prezydent miasta p. O'Brien 
|sowchozy zawiodły na całej linji. de Lassy czyni ostatnie wysiłki, 
Zamiast olbrzymich zbiorów. rząd |celem powstrzymania urzędni- 
otrzymuje skromne zapasy zboża ków od głodówkowej demon: 
drogiego, bowiem koszta produkcji stracji. Kasy magistratu są zu- 
tego zboża są nadzwyczaj wysokie, | pełnie puste, niema mowy aby 
Takie wyniki przyniosło zakładanie | można było urzędnikom zapłacić 
wielkich sowieckich gospodarstw | należność. 
rolnych, „fabryk zbożowych*. ODEC- | ma m 
nie można zauważyć 'w Rosji sów. 

Irudnionych tam ostatnio około 
900 robotników. 

Powodem redukcji jest spa 
dek zamówień w przemyśle hut- 
niczym, 

Według zapewnień ze strony 
dyrekcji — zredukowani robot: 
| nicy będą przyjęci natychmiast 


po otrzymaniu większych za 
mówień. 


pewne rozczarowanie i chęć po- 
wrotu do gospodarstw mniejszych 
Dr. N. Z. 


Redukcje w„Hortensji" 


Ubiegłej soboty zwolniono w 
hucie „Hortensia“ około. 200 ro- 
botników, na ogólną liczbę za- 


Dziś premjera potężnego filmu międzynarodowego p. t. 


PALACE | smi" ZATRUTE DUSZE 


— — Rewelacyjny film współczesny osnuty na tle handlarzy żywym towarem 
W roli głównej DANIELA PAROLA i JEAN MURAT. 


Początek seansów O godz. 4-6), 


Ja pierwszy seans ceny zniżone! 


= = ownia 


jeżycie ogrzana. 


DZWiĘKOWY 


Kino-Teatr 


CZARY 


I. film. Rewelacyjne arcydzieło dźwiękowe p. t. 


Zwycięstwo 


w_róli ulówneś George O'Brien 


i Marion Lesin 


mmaa Dziś i dni następnych. Rekordowy podwójny program. z=uuuzmamswasne 


HI film. Potężny film z życia legji cudzoziemskiej p. t 


4-ch z LEGJI 


W roii głównej Warner Baxter 
i 


Początek seautów o gody. ś$-ej, w soboty i niedziele o godz. 12. — — Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 49 gry = — — 


O DDB 


NOWY NZIENIYK ODINI — 21 lutego 1935 r. 


|— + 


W rezydencji króla Angliji 


Teatralne wspaniałości pałacu Buckingham 


Srediba krótów angielskich, pa- i 
iac Backingbam w Lontivnie, nosi jest miejscem. które budzi váj- 
jedno z najwspanialszych imion w większe wzruszenia ! trwogę, Tu- 


justorji Anelji, s w porównaniu x taj bowiem pannę mlode panny ro 
3 królewsk emi, raz 
jek n: o. z paryskim Louvrem, wy- Swiat", składają potrójny 


innemi siedzibami 


A jednak ta ostatnia właśnie 


wprowsdzone „W 


płerwszv 
ukłon 


dawać się more pozbawionym v spa- | dworski przeń parą królewską. 


niałości mona: szej 
no ograniczonych swych 


swoje 
ste linje architektoniczne i szl 
chetne zarysy fronton Położo! 


Jednak pomi- 
rozmim* 
p rów Buckingham Palace posiada 
strony dodatnie: ma pro- 


Poza życiem ródzinnew, świa- 
towem i dyplomaty znem Bucking- 
ham Palace nosada również swoje 
życie administracyjne. Poczta kat- 


%-| dego dnia przynosi set: listów i 
NY | depesz, maszyny do pisani! stukajn 


jest wspaniale: trójkąt iego ogro- ib sy telefonów 
ków enia sie do Hyde. Pare, a| 5 e CER SOSY 


złówne jego wejście wychodzi na 


Trafalgar Square, 


Pałac został odbudowany w r. 
siedmiby 
Z 
panujących Aoglii arepan A a 

d= 


1825 va miejsca dawnej 
jednego + książąt Buckingham, 


tylo królowa Wiktorja, król 
ward VII i obecny król Jerzy V, 
Straże w szkarłatnYch mundurach 


alanowią codzienną przedmiot za- 


chwytu dziatwy londyńskiej. Zmia- 
na warty jest widowiskiem, Ściągu- 
Jącem zawsze tłumy widzów. 
dni wyjazdów królewskich pojawia 
sią słynna złocona knroca, zaprzę- 
żona w białe konie, pod eskortą 
konny 

Osoby, przybywające na audjen- 
cję do króla, dostaj, się przede- 
wszystkiem Jo olbrzymiego holu z 
marmurowemi kolumnami o impo- 
nujących schodach z marmuru i 
złota, pokrytych czerwonym dywa- 
nem Następnie goście wchodzą 
dò zielouego salonu, który otrzy- 
mał swą nazwę od obić, malowi- 
del, a zwlaszcza wazonów z serw- 
skiej porcelany, pięknego zielonego 
kóloru, stanowiących jeden z naj- 


lewskich, 


Z zielou sal yrzechodzi | również — słuchowe. 
li E t Mnason brzmią melancholijne nawoływania 


się do sali tronowe|. 


Í 
f 


eemniejszych skarbów zbiorów kró- |codziennie budzą jego zdziwienie 


Etykieta jest skrzętnie obser- 


czas podzielony najściślej. Niema 
wypadka, któryby nie byt przewi- 
dziany w protokóle dworskim: ni- 
kogn nie zaskórzy wizyta nmfrykań 
skiego wodza z rgzotyrcznym pre- 


SE w pałacu królewskim, a 


zentóm dia króla, ani potentaja 
hinduskiego, którego religijna nie- 
awikl- komplikuje wszelkie od- 
wiedziny. 


Każdy władca obcy .spodziewać 
się może, że uirzy świtą swoją 
przy stole w zwykłej kolejności 
dygn tarzy przy własnym sro] 
rze 


= 
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EE O RÓ Z O WK aaae 


Alera belmistich „notentatów” prze nysłowych 


Toczyło slę w Brukseli od dłu- 
ższego czasu śledztwo w sprawie 
pewnych osobników, podejrzanych 
o zakrojone na wielką skalę oszu- 


stwa, lecz dyskretnie i zicio, tak,” 


iż szersza publiczność nic o tem 
nie wiedziała. Brak było 
ciagle decydujących dowodów, 

Przed kilku dniami wybuchła 
dopiero bomba, 

Przybyli do Brukseli Constant 
Floren i Van dem Fand, niedługo 
jednak cieszyli się. wolnością, gdy 
po dwu dniach pobytu w stolicy 
Belgii, sprawiedliwość u omniała 
się © swe prawa. 

Znaleźli się w więzieniu. 

Constant Floren dorobit się 
znacznego majątku, fabrykując my- 


Na pograniczu Wschodu i Zachodu 


TEHERAN — MIASTO KONTRASTÓW 


Stolica aut i mułów 


się w stol 
znaje zrazu wrażenia, jakby Sspace- 
rował po ołbrzymiej scenie ope- 
retkowej —tak nieprawdopodobnie 
wygląda egzółyczny obraz tego 
miasta. Pogamfacze mułów, han- 
dlarze dywanów, dziwnie ubran! 
żołnierze i policjanej, mullahowie 
w swych turbanech, a przede- 
wszystkiem czarno ubrane I do- 
kładnie zawoalowane kobiety — 
wszystko to razem wygląda jak 
operetka lub scenarjusz filmowy. 
Minąć muszą tygodmie, zanim 
Europejczyk jako tako osśwoi się 
z tem osoblwem otoczeniem. 
Zanim to się jednak stanie, 


nie tylko wrażenia wzrokowe, ale 
Niezwykle 


dują się dwajednakie trony, datujące | przekupniów, krzykliwe i obfite 


się z 1911 r., obite czerwonym i 
zielonym aksamitem pod wysokim 
baldachimem z szkarłatnego aksa- 
mitu, Nieco krzykliwa ich wspa- 
niałość uwydatnia tem bardziej 
spokojną dekorację białej sali z 
meblami w kolorze złotym. Szero- 
kie okna sali muzycznej, utrzyma- 
nej w dwóch barwach — kolorze 
„irvoire* i złotym, otwierają Się na 
wspaniałe ogrody pałacu. 

Godne uwagi są jeszcze: salon 
błękitny i jegu turkusowe makaty, 
wielka sala jadalna z pięknemi 
portretami i state mahoniu, 
dookoła którego zasiąść może sześć 
dziesiąt osób, sala balowa, znowu 
z dwoma tronami, galerja obra- 
zów dlugości pięćdziesięciu me- 
Lrów, jeszcze więcej imponujaca od 
ali balowej. 


ROBERT BOUCHET 


—— 


NIESAMOWITY LOT 


w słowa skargi żebraków, dźwięcz- 
ne hukania poganiaczy wielbłądów 
i mułów lub też nieziemska jakaś 
muzyka fletowa, której „twórca- 
mi" są żołnierze szacha, maszeru- 
jący ulicami przy dźwięku fych 
zupełnie niemarsowych tonów. 


Mimo tego wszystkiego Tehe- 
ran należy najbardziej zeuro* 
peizowanych miast wschodnich. 


Samarkanda, Buchara czy też Tasz- 
kent posiadają charakter znacznie 
bardziej orjentaliny. W Teheranie 
znaleźć można całe ulice europej- 
skie z odpowiedniemi sklepami 
i przedsiębiorstwami, dość często 
pędzą auta, a wielu tubylców aosi 
odzież europejską, A jednak duch 
Wschodu żyje wszędzie w tem 
mieście, otoczonem wysokim, bron- 
zowym murem, w którym znajduje 
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Europejczyków mieszka w Te- 
heranie tylu, że nikt już nie zwra- 
ca na nich uwagi, Dobrze ubrany 
Europejczyk większą budzi sensa- 
cję w Moskwie niż w Teheranie, 
Przeszło połowa Europejczyków, 
zamieszkałych w tem mieście, to 
Rosjanie, częścią emigranci, którzy 


stali się obywatelami  perskimi, 
częścią urzędnicv rosyjskiej dele- 
gacji handlowei. Mimo 350 tys. 


mieszkańców posiada Teheran bar- 
dzo skąpe środki komunikacyjne. 
Niema tam zupełnie tramwaju, 
a omnibusy, dwukonne dorożki 
i taksówki są dość nieliczne. Za 
to znacznie więcej zauważyć tam 
można aut prywatnych, budzących 
ciągle jeszcze przerażenie poczci- 
wych tubylczych rnułów, przyzwy- 
czajonych do spokojnego tradycyj- 
nego trybu życia. 

„Pierwszorzedne* hotele Tehe- 
ranu są naprawde—czwartorzędne. 
To samo motna powiedzieć o in- 
nych „wynalazkach* zachodnich, jak 
sklepy, bary, kina itd. Coprawda 
— hotele starają się, aby „dogo- 
dzić* swej klijenteli. A więc mo- 
żesz się wykąpać w jedynej la- 
zience takiego hotelu, jeśli zgło- 
sisz tę chęć na kilka godzin przed- 
tem, a piec przypadkiem nie jest 
zepsuty. Światło elektryczne fank- 
cjonuje tylko do północy, a póź- 
niej mnsisz- się zadowolić nafta. 
Za to telefony perskie obsługiwa- 
ne są szybko i doskonale, chociaż 
tubylcy prawie zupełnie się niemi 
nie posługują. 

Gdy holele należą głównie do 
emigrantów rosyjskich, to bary 


zawodu swego nauczyły się w Pa- 


a 
Przybysz odj, który zjawi|się dwanaście brani, misternie 0-| prowadzone są przez osoby, które | chochsztapierzy. 
iey Persji Teheranie, do- | zdobionych mozaiką, 


jeszcze ' 


dto podczas okupacji niemieckiej ų 
czasie wielkiej wojny. Po zakończę. 
niu krwawych zmagań przedsiębior. 
stwa Florena zbankrutowały. 

Pragnąc się odkuć jaknajrych|a 
skaro okazało się, że paskarstwa 
jak kij zwykły, też ma swoje dws 
końce, przedsiębiorczy Constant 
Floren, jak na rycerza przemysjy 
| przystało, rzucił się w wir najróż. 
norodniejszych interesów i wkrótce 
wypłynął na fale nowodzenia. Sta) 
Się bogatym czlowiekiem i móg 
prowadzić wielkoświatowy tryb ży. 
cia. Z przezorności wszystkie swo. 
je dobra zapisał na imię żony. 

O ciemne interesy nikt nie od. 
ważył się posadzać eleganckiego, 
ustosiinkowanego Florena 

Przyjaciel jego Van dem Fand, 
osobistość mniej znana, mieszkał w 
willi Florenów. 

Śledztwo, po aresztowaniu o- 
szustów, dało rewelacyjne wyniki 
Obfitu zwłaszcza korespondencja, 
prowadzona z różnemi, solidnem” 
firmami belgijskiemi i zagraniczne. 
mi, wyjawiła, jak olbrzymie tran- 
zakcje przeprowadzali pomysłowi 


Constant Floren, Van dem Fand 


ryżu, Londynie i Berlinie. Z wy-|i S-ka byli specjalistami od zakła. 
jątkiem dam „profesjonalnych* nie |dania fikcyjnych towarzystw han- 
znajdziesz tam ani jednej kobiety. | dlowych i przemysłowych, nie zgła. 
Zaden Pers bowiem nie jest na|szanych nigdy w belgiiskim Dzien. 
tyle cywilizowany, aby żonę swą|niku Urzędowym 


zaprowadził do baru. To też znaj- 
dujący się prawie w każdym barze 
dancing stoi przeważnie pustką. 


Floren, mózg przeróżnych fik- 
cyjnych towarzystw, wynajął luksus 
sowe biuro przy ul. Królewsk ej w 


Wieczorem główne ulice dudnią | Brukseli. Urzędnik i dwie maszyni. 
wszystkiemi językami kulturalnemi. |stki nie zajmowały się niczem in- 
Oto kina, wyświetlające iilmy a- nem. jak tylko kopjowaniem stalu- 


merykańskie i europejskie, ustawi- 


ty na ulicy swe głośniki, aby zwa-, 


bić publiczność. Nie sądźcie jed- 
nak państwo, że to wielka przy- 
jemność pójść do kina w Tehera- 
nię, gdyż film się ciągle przerywa, 
aby pokazać napisy perskie i ro- 
syjskie. 

Gdy opuścimy główną ulicę, 
przechodzimy kilku krokami z cza- 
sów dzisiejszych w  zamierzchłą 
przeszłość, oddaloną o kilkanaście 
wieków. Przytulamy się do mu- 


rów w wązintkiej uliczce, aby po-| 


zwolić przejść ciężko opakowanym 
małom, W piasku, na środku dro- 
gi bawią się młode dziewczęta, 
zasłonięte, i ubrane czarno, jak 
ich matki. Później dostajemy się 
do Bazari, pełnego niezliczonych 
kramów. W środku Bazsru mieści 
się obszerna dzielnica żydowska, 
jeszcze węższa, uboższa i brudniej- 


sza niż sam Bazar. Kto dnak 
pozna wnętrze domów perskich, 
zadziwić stę musi nieskazitelną 


czystością, która tam panuje. Naj- 
ważniejsza część życia rozgrywa 
się bowiem w domu i w obrębie 
naiściślejszej rodziny. 


tów rzekomo istniejących firm. 
Stwierdzono, że Floren i S-ka 
prowadzili stosunki handlowe >: 
Francją, Holandia. Niemcami i Ru 
monia. 
| Floren, z tupeiem niebieskiegr 
ptaszka pierwszej kłasy, szczycił Sie 
znajomościami baronów, książat i 
ministrów i niejednokrotnie w li 
stach przesyłanych  przedsiębiorst- 
|wom, zwracał uwagę na wysokie 
| poparcie, lakiem się u nich cieszy 


Łgał jak nsięty. 

Zyskał zaufanie grupy | otrzy 
mał kredyt. 

Dla swoich fikcyjnych towa- 


jrzystw założył biuro informacvjne. 
Dawny mydlarz, umiał mydlić lu- 
dziom oczy 
| Kilka milionów ir. wyłudził Flo- 
iren wraz z towarzyszami Od róż- 
nych firm, finansistów. adwokatów, 
notariuszów. 

Mie wszyscy poszkodowani zgło 
[sili się dotąd. 
| Jak sprytnie Floren umiał zjed- 
nywać sobie ludzi, świadczy nastę: 
pujący szczegół: w bibliotece oszu- 
ista znaleziono książkę z dedykac ą 
francuskiego pisarza; „W hołdzie 
genjuszowi finansów". 


— Orzel, czy reszka? Jeśli orzeł, to jedziemy! 


— zawołał, 


I nagle pieniądz, wyrzucony z siłą w górę, 
błysnął i zniknął na chwilę w ciemności, poczemi 


nim zaczął: 
— Niech 
o tym starcie. 


lam! 
Wszak sam jesteś pilotem i znasz 


Wzruszył ramionami i znów milczał chwilę 


Opowiem ci, lwo kochany, 


e MARGARETY” ee 


Streszczenie początku. 


Margareta”, na którym dwaj lotnii . 
ZE ky a or 
ożoiezoscach mol ( hiny) zaginął w tajemniczych, 
dwa lala po owem zniknięciu, kpl. Legalles (au 
opowiadania), pełniący w Hanoi służbę, 
niespodziewanie 
dawno za zmarlegó 
por. wineux opowiada bi 
a 


przez wywiado 
wy oa oo) 


mdlałemu pr. pomocą kpi. Navacelle, 

który odwozi go do domu. W 
Się e obal olicorowie kochaja Margareta bisca aa 
(Lady l stale 
Uczucie por. Puyrineux 


że kpt. Navacelle przyzotowy- 


Koraj z tego. 
lotat samo- 
a åy envill, by Riata sto- 


Siędny mba valt a pramo do jej leć 


Zapuścił do kieszeni i wyjat stamt 
miedziany pieniędz, rzucając io n F$ dion S 


spadł z brzękiem na cementowe klepisko prosto nam 
pod nodi. 

X A jakby w poczuciu ważności swej przepo- 
wiedni — chwilę toczył się w bladawem świetle 
wczesnefjo poranku, aż zatrzymał się tuż koło na- 
szych nóg. 

Schyliliśmy się obaj jednocześnie, by wyczy* 
tač wyrok i ujrzeliśmy — pobłyskującą w świetle 
zapalki — twarz Napołeona.*/ 

Tu Janek zatrzymał się, zmęczony długiem 
opowiadaniem. 

i duszy patrzył w tamten szary świa 
gdy się los jego ważył. àd b 

t tymczasem dokoła nas wstawała i barwiła 
się tęczowemi kolory nowa zorza budząceśo się na 

wrotnikowym oceanie dnia. 

Nagle na horyzoncie wytrysnęła z fal złota 
smuga -— i w jednej chwili zrobił się dzień, jak to 
zwykle bywa w tych strefach, 

Janek siedział skulony, z oczami utkwionemi 
tuż przy nogach, jakgdyby szukał tam jeszcze mie- 
dzianej monety z wizerunkiem Napoleona. 

a oz m że paliła Z. chęć awian się, 
lej, nie śmiałem przerywać tego milcze- 
nia, tak pełnego wspomnień! „4 
cz on e Ay znowu. yz 

zkadza mi ta gra świateł dokoła 

chcę uprzytomnić sobie tamten szary dżdżysty ró 


ranek. Muszę chyba oczy zamknąć, by widzieć Fak 
to było. Te wspomnienia sa podobne do tych obio- 


ków piasku, które podnoszą idące z karawaną wiel- 

- Chwilę jakgdyby stoją i widać kształt jakiś, 
i żyją w oczach, a potem opadają —i giną w wiecz* 
nej niepamięci. 7. 


2 Ta strona moseję odiawiala orłowi na naszych mo- 


teren, Więc opowiem ci ze szczegółami! A jeśli 
kiedyś, gdy będziesz we Francji, będziesz miał 
chwilę do stracenia, pojedź do Le Bourget, dolrzyĵ 
aż do końca lotniska, poza hangary cywilne, prawie 
aż do drośj Flandryjskiej, a wtedy wyobraź sobie, 
że widzisz jak nasz Bréguet — zwrócony na zachó: 
stoi, smagany deszczem, cały drżący, gotów rzucić 
się ku nieznanej przyszłości. 3 

Ustawiłem go w naidalszym końcu — i prawie 
kilometr miałem do rozpędu. s 

Lecz by tę przestrzeń zużytkować na rozpęd 
i mieć jakąś możność wystartowania, musiałbym 
w połowie drogi odwrócić go pod wiatr i skoryśo* 
wać siłę rozpędu zapomocą orczyka. 


To był manewr wprost absurdalnie lekka 
myślny, zwłaszcza przy tak silnym wietrze i takiem 
obciążeniu. Lecz — to było jedyne wyjście. Ko- 
ledzy-piloci obecni przy starcie nie ukrywali wcale 
swego braku zapału, kręcąc głowami z powątpie” 
waniem. 

Ale skąd się oni tu wzięli? 

sztą — piloci jak piloci, można wytłuma 
czyć sobie ich obecność, jako też i pilotów linii pæ 
graj pzm "R . R2 
cz jakim sposobem zjawił się tu repor 
z „Matin'a” i fotograf z „Journal'a”? j 
Kto im powiedział? > 

, Było i kilku oficerów, pomiędzy którymi — e 
dziwo! ujrzałem samego Rauvigny, zaspaneśo i malo 
jeszcze przyłomnego — wskutek tak wozesneś” 

— Janku — powiada mi — 


wstania, 

z łóżka o tej porze — umyślnie, by, sę blef 

byś nie jechał, Wpakuj maszynę do hangaru, s% 
per 


i uspokój się, 
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Miłosny zawód 


W poczekalni kolejek dojazdo- 
wych na Bałuckim Rynku jakiś 
młody człowiek, wypił zawartość 
małej flaszeczki i jęcząc osunął się 
na ziemię. > 

Wezwano lekarza pogotowia, 
który stwierdził, iż desperat, 23-let- 
ni Mojsze Tabak, usiłował otruć 
się jodyną. Tabak zamieszkuje 
przy ul. Dolnej 32. 

Po udzieleniu desperatowi po- 
moty lekarz pozostawił go na miej- 


scu. 

Jak się okazało — podłoże dė- 
sperackiego czynu Tabaka było na- 
tury erotycznej.’ Mianowicie łatwo- 
wierny Tabak zawarł niedawno 
znajomość z jakąś dziewczyną, któ- 
rej obiecał małżeństwo i w dowód 
uczciwości swoich zamysłów kupił 
dla narzeczonej mieszkanie, które 
również umeblował, co pochłonęła 
wszystkie oszczędności młodzieńca, 
a nawet spowodowało jego zadłu- 
żenie się. 

Tymczasem kiedy zjawił się o- 
negdaj w mieszkaniu narzeczonej 


NOWY DZIENNIK ŁÓDZKI — 2 futego 1933 r. 


UWIEDZIONY MŁODZIENIEC Naco dziś 


i lekkomyślna narzeczona 


pana Mojżesza 


— ta kazała mu się wynieść a w 
mieszkaniu znajdował się już jakiś 
inny mężczyzna, prawdopodobnie 
drugi narzeczony. 

Rozgoryczony młodzieniec przez 
całą noc gorzko rozpaczał, aw dniu 
wczorajszym, po otwarciu aptek, 
zaopatrzył się w jodynę i usiłował 
się nią otruć. 

Policja zainteresowała się 050- 
bą „miłej“ narzeczonej. 


„Pożegnanie Karnawału" 

Pod protektoratem admirała J- 
Swirskiego szefa kierownictwa mar. 
woj., oraz kontr - admirala J 
Unruga, dowódcy floty, zarząd 
Związku Marynarzy Rezerwy w Ło- 
dzi, urządza w dniu 25b m. w 
sali Poczt, Przys, Wojsk (Kilińskie- 
go 85) zabawę p. t. „Pożegnanie 
Karnawału”. 

Częściowo zysk przeznacza się na 
fundusz budowy okrętów woien- 
nych. 

Wejście wyłącznie za okazaniem 
zaproszenia. 


DZIENNIK SPORTOWY 
Liga okręgowa — w Łodzi 


Na onegdajszermm Walnem Ze- 
braniu PZEN:n w Warszawie po- 
stanowiono, na wniosek delegatów 
Łodzi, pozostawić poszczególnym 
ośręgom 60 do utworzenia Lig 
Okręgowych wolną rękę. W związ- 
ku z tem, dowiadujemy się od pre 
zesa ŁOZPN-u p. Konopki, że Lie 


z 


za Oktęgowa w Łodzi ma byc 
utworzona z dniem 1 stycznia 
1954 r, 

W związku z tem już przed 
rozpoczęciem tegorocznych mist- 
rzostw ma być rozesłany przez 


Wydział Gier i Dyscypliny nowy 
regulamin rozgrywek, według któ- 
rego po ukończeniu mistrzostw te- 
zorocznych ż klasy A wypadłyby 3 
kluby na miejsce których wszedłby 
— 1 klub, W ten sposób 8 naj- 
lepszych klubów okręgu (za wy- 
jątkiem ligowego ŁKS-u) utworzy- 
loby t. zw. ligę okręgową. Klasa 
A składałaby się z 16 klubów, 
(opierałaby się na obecnej klasie 
B) klasa B — z 24 a pozostałe 
zespoły ekręgu tworzyłyby klasę C 
(Według skali 1:2:2) Liga okręgo- 
wa w Łodzi — ma być utworzona 
na zasadzie projektu poprzedniego 
zarządu ŁOZPN-u. 


| c [| 


Przed przyjazdem 
mistrza Bawarji 
do Łodzi 


Informujemy się, że sprawa 
przyjazdu mistrza drużynowego 
Bawarji w boksie zespołu „Armin* 
z Monachjum, znajduje się na do- 
brej drodze, Warszawski Okręgowy 
Związek Bokserski zgodził się bo- 
wiem sprowadzić drużynę „Armin* 
wspólnie z klubem IKP, jednak 
termin meczów uległby zmianie w 
ten sposób, że mecz w Łodzi od- 
byłby się w piątek 17 marca, zaś 
w Warszawie w niedzielę dnia 19 
marca. 

Przypuszczać należy, że klub 
„Armin* zgodzi się na nieznaczne 
Przesunięcie terminów i dwa sen- 
sacyjąe mecze; ż klubem IKP w 
-odzi i z reprezentacją Warszawy 
dojdą do skutku. 


TIITA z 


Wobec. tego, że wprowadżenia 
Ligi Okręgowej na terenie okręgu 
łódzkiego jest obecnie kwestją b 
aktualną, najbliższe zebranie Za- 
rządu ŁOZPN-u rozpatrzy szczegó: 
ły wprowadzenia jej w życie. 


Thunberg doznał po- 
rażki na mistrzostwach 
świata 

W Drentheimie zostały rozegra- 


ne w niedzielę mistrzostwa świata 
w jeździe szybkiej na lodzie. Do: 


porażki i zajął dopiero 5 miejsce. 
Tytuł mistrza zdobył norweg Eg- 
nestengen przed rodakiem  Siraks- 
rudem Ballagrundem (Norw.), Schre- 
ederem (USA) i Thunbergiem (Fin- 
landja), 

W mistrzostwach w jeździe fi- 


tychczasowy mistrz świata doznał! 


zwrócić uwagę 
w programie radjowym 


Dziś o godainie 15.35 ustyszy= 
my przez radjo odczyt p. i. „Glód 
książki" p, Jana Muszkowskiego. 
W. odczycie tym prelegent wy- 
świetli stosunek czytelników pole 
skich do książki, podkreślając brak 
środków na kupowanie dzieł, oraz 
[brak wartościowej zywe), dostęrnej 
dla szerokich mas literatury, z9- 
równo w beletrystyce, zbyt tradnej, 
jak i w zakresie popularyzacji no- 
wych idei i od*ryć 

O godzinie 16.26 nadany 20s- 
'tanie przez radiostację warszawsku 
Dierwszy informacyjny, wstępny 

sdczyt dla maturzystów Następnie 
| © zodzini 
Wilno odczyt orolesora Uniwer sy- 
teju Jagiellońskiego R. Gostkew- 
skiero; p. t „Wielkie Monarchje 
Wschodu* z działu „Historja*, 

O godzinie 1700 tozglośnia 
| warszawska nadaje krótki koacert 
symfoniczny pod dyrekcją Grze- 
gorza Fitelberza; program ko1cer- 
tu zawiera wyłacznie utwory rol- 
skich kompozytorow, a mianowicie 
Suitę Tańców Polskich J. Zaręb- 
skiego w układzie na orkiestrę 
symfoniczną Jana Maklskiewicza, 
następnie Fragment Symioniczny 
Karola Brzozowskiego oraz Tryp- 
tyk Symfoniczny Feliksa Łabuń- 
skiego. 

O godzinie 20.04 usłyszą rad- 
josłuchacze audycję, wypełnioną 
muzyką operetkową pod dyrekcją 
Stanisława Nawrota, z udziałem 
solistów — Wandy Łozińskiej iP 
Janusza Popławskiego. Wieczór 
obejmuje szereg melodyjnych frag- 
mentów z Gejszy, 
sote) Wdówki, Garewicza, Gri-Gri 
it p. órazz dwn operetek: „Pró- 
ba miłości* ; „Pod nolską strzechą" 
Wincentego Rapackiego, 

O godz. 2200 tematem kwad- 
ransu literackiego będzie nowela, 
w skróceniu odczytana, p.t. „Gras 
nice śwata”, pióra znanego poety 
|współczesnego Kazimierza Wie- 
| rzyńskiego 
|prezesostwa Izby Skarb. Z, Kuchar- 
[skich bal reprezentacyjny. 
| Dochód z balu przęznaczony 
jest na zasilenie funduszów Komi: 


l 
| 


pomocy Stowarzyszenia. 
Znane na terenie m. Łodzi ze 


i 


e 18,00 nedawać heilzie! 


Frasquity, We-! 


tetu bezrobocia óraz Kasy Samo- | 


.|swej działalności społecznej i kul- 
ria em, at sA "doty, |turalnej Stowarzyszenie zapewni 
bezapelacyjnie wiedeńczyk Karol Wszystkim uczestnikom miłe i bez- 


Dźwiękowy kino- tea 


Schaeifer 399.64 p. przed Bayerem | !roskie spędzenie ostatniej soboty 


inlandja) i Erdesem (Węgry). 


Warta nie chce 
do Łodzi przyjechać 


Jak już podawaliśmy klub IKP 
miał w najbliższym czasie rozegrać 
dwa mecze towarzyskie z poznań- 
ską Wartą, przyczem jeden mecz 
miał się odbyć w Łodzi a jeden 
w Warszawie. Obecnie dowiadu- 
jemy się, że Warta na propozycję 
IKP rozegrania pierwszego meczu 
w Łodzi nie chce się zgodzić, wo- 
bec tego pertraktacje zostały zer- 
wane 1 sensacyjne mecze nie doj- 
dą do skutku. 


a 
Komunikaty 


Dnia 25 lutego, 


~ Dziś i 


tr 


CAPITOL 


Zachodnia, róg Zawadzkiej 


loczite 


Niemcy) 371.19 do Mitipa karnawałowej wśród rodziny skar- | 
b * b 


owców. 

Sale przepięknie dekoruje 
| mal. Kudewicz. 
| Dwie orkiestry zadowolą naj- 
jszerszy ogół tańczących. Moc nie- 
| spodzianek. Strój obowiązuje balo- 
|wy. Wejście za zaproszeniami, 
| Uprasza się osoby, które dø- 
tychczas nie otrzymały zaoroszenia 
o łaskawe odebranie ich w lokalu 
Stowarzyszenia, Moniuszki 4 w g. 
od 18 20. — Bilety do nabycia 
w lokalu Stowarzyszenia, a w dniu 
balu w Kasie Filharmonii. 


Xx xXx 


W Rudzie Pabjanickie) odbyło 
się zebranie organizacyjne miejsco- 
¡wego Koła Podoficerów Rezerwy, 
na którem podniesiono konieczność 
zrzeszenia wszystkich podoficerów 
rezerwy dla obrony interesów wła- 
snych i pracy kulturalno - oświa- 
towej x 


ari 


Po referątach dokonano wybo- 
ru władz koła, Zarząd stanowią: 
mgr. Edward Klisz — przewodni- 
czący, Jan Rybowski — wiceprezes 


== 
dni następnych! 


Wspaniałe arcydzieło dźwiękowe superpro 


„MATA HARP 


Greta Garbo, 


seansów W 
Ceny miejsc normalne. 


ui powszedme o godz, 


PROGRAM RAQJOWY. 


Lódź. 
Wtorek dn. 21 lutego 
11.40—11.50 Codzienny Przegląd Prasy 
Polskiej, 
11.50—11.55 Komu 
Ala kom, lotn. 
1153—1205 Sygnał e 
Hejnat = Krakowa 
1905—12.10 Odczytanie programy na 
ittak bietacy : 
)210=18.20 Koncert z płyt zramafo- 
nowych 
13.20—13 25 Komnnlk 
15 2515.10 Przerwa 
1510-15.15 Komun, Państw. Inst, Eke- 
nortówezn. 
1515—15,25 Komu: 
15.25—15.30 Obwil 
enzown 
1.70—15.35 Komunikat P 
Mych, Flè I Państw, Zw. Sport. 
W; 55—14,50 Odczyt p, t „Głód Kaląt- 
kis — prelegent Inq Musrkowski 
14.30—14,3, Płyty ęramnfonowe 
16 29—144 Odezyt Aa motorzystów, 
Odczyt wstępny inform ioyfuy 
5.4 —17.00 O dozyt p. t „Wik Stwosz= 
(w 40) rocznicę zqonag) — wyst, di 


uikat metnoroloziozny 


ram 5 Warszawy, 


nt moleorologlezny 


nikąt Gospodarczy 
ka lotnicza I przeciw 


aństw. Urząd 


Jerzy Dobrzycki 

170--17.55  Ponoladulowęy  konoert 
<emfontczny w wekonnniu orkirest- 
ry Filharoonfi Warsz. pod dyr. 
rzecoren Pitelberga 

7.55— 1900 udexytanie programn na 
dzle^ nastepny 

1809—1392 Odczyt dla maturaystów 


P- t „Wjelkia mogarch]e Wachodu 
— wygł orof. R, Gośtkowski 
18.20—]3,%5 Wiadomnóci bleżące. 
18.25— 19.00 Muzyka lekka z kawiarm 
„Gastronomia“ ork. Wiesława Wil- 
kosza, 
19.00—19,20 Rozmaitości 
19.20— 10,70 Komunikat 
Handi. w Łodzi 
19.30—-19 45 Feljeton morycany, Lagon 
da 0 polonezie “Rs Michala Ogłń- 
skiego“ wygłosi dr. lótef Reiss 
19.45—20.00 Prasowy Nglennfie Radlowę 
20 00—22,00 Właczór mnzyki operet 
kowej Wykonawey: Orkiestra 1 R. 
pod dyr. Stań Naw rota, Wanda 
Łozińska (sopr.) Jannsz Popławski 
(tenor), Ludwik Ursteln (akomp) 
W przerwie wiadomości sportowe, 
orar dodat. do Pras. Dzien, Radj. 
22.00—2215 Kwadrans Nteracki — Ka- 


lzby Praam 


żimiers Wierzyński — „Granice 
Swiata* — nowela w skróceniu, 
22.15—2255 Muzyka lekka z Cafó 


Italia Ork. R, Asza i Gnatowskiago. 
22.55—25.00 Komunikaty meteorológiez 
ny i policyjny 
25,00—24,00 Muzyka taneczna z danolnp= 
gu „Bodega“ ork. Roszkowskiego. 


Podziekowanie 


Aranerżowi „Koncertów życzeń” w Pol 
| skiem Radjo, red. Benedyktowi Stefań 
|skiemu, serdeczne podziękowanie za 
| mila niespodziankę w formie życzeń, 
nadanych przez Polskie Radio z okaeji 
| dziesiątej rocznicy naszego ślubu 
składają 
' Zdzisławowie Podolscy. 


| Tadeusz Kosiński, Edward Bielaw- 
ski — sekrelarze, Al, Jaroszka i 
K. Biernat — skarbnicy, Jan Rad- 
łowski — gospodarz oraz H. Bo- 
jrowiec — komendant P, W. 

| Do komisji rewizyjnej wybrano 
|PP. Cz. Kucharskiego, Józefa Gie- 
raficzyka i J. Sieczkowskieso. Sąd 
koleżeński stanowią pp. Bolesław 
Pawliczyk — jako 'rzewodniczący, 
Marjan Majewski, asesar i Teofil 
Rakowski — sekretarz 


GDZIE SZUKAG AOZAYWA 


TEATR MIRJSKI: — „Pokój 17 m I 
piętrze 
TEATR KAMERALNY: „Sprawa Moniki” 
TFATR POPULARNY: 
Znak na drzwinch=, 
JAR: „Wszystko dla gości” 


f 


ARS: I „Syn białych gór* 

U „Krwa odwet* 
ADRJA: „Dobroszyńca ludskości” 
BAJKA: „Król — to Ta" 
CASINO „Romeo i Iulol4" 
CAPITOL: ADAK 
CZARY: | „Zwyoięstwo* 

Il. „4-ch z lezji* 
CORSO: | „Krwawy wawós” 
II „Mężowie i żony” 


DOM LUDOWY: „Duda w górach Mas- 
snbielskich* 


sEV CZBCZB 
Dziś i dni następnych! X 
dukcji Metro—Goldwyn—Mayer p. t. 


+ Reżyserja Georgia Fitz- 
mauryce'a. Dramat 
kob — kurtyzany — 

szpiega. 


Fis 


Z GIEŁDY. 
Urzędowa ceduta gietdy 
warszawskiej 
z dn. 20 lutego 1038 r, 
OZKI 

Gdańsk 173.97 
Holan'tj« 359.0 
Londrn 30,67 

N. York czeki 8.901 
N. York kabel 3.005 
Paryż 35.12 

Praga 26.11 
Szwajeneja 172.99 


Włochy 45,71 
Berlin 212.90 
AKCJE. 


Baak Polsku 79,25 
Lilnop 11.75 11,25 Ifa- 
Modrzejów 4,25 
Starachowice 10.25 10.05 10 20 
PAPIERY PAŃSTWOWE i Listy 
ZASTA WNE. 
Pla budowli 44,45 
4979 inwestycy ma — 106.25 100 — 
W/o inwestycyjna seręjaa 112.00 
toja kolejowa 39.— 
6%/o dolarowa 59.75 60,25 
4/9 dolarowa 59 — 59,25 
Tlo stabilizacyjna 57,50 28.50 
75/0 ziemskie dol, 40.— 
4/s/6 ziemskie zł, 37.— 
ojo m. Warszawy 49 — 
89 m, Warszawy 43.75 44 — 
8%/ę m, Lublina 36.— 
10% m. Lublina 36.— 


GIEŁDA ZBOŻOWA 
poznańska 


z dn. 20 lutego 1933 r. 
Ceny tranzakcyjne. 


Zyto obroty 15 lon zł. 17.10 
Owies JE «i 14.30 
> 4 Bro 14.75 
Ceny orjentacyjne. 
Żyto s 177-173 
Pszenica 30.74 — 31 75 
owies s 1450 — 14.75 
mąka żytnia a 26.50 — 4750 
mąka pszenna „ 1— = 43.-- 
otroąby żytnie „ 10.— — 102) 
otręby pszenne „ 9.00 — 1000 
otrębg psr. wr. „ 10.25 — 11.5 
- Llsposobienie oxólna słabsze. 


URANU-=KINO: Mar jej oczn* 
LIRA „Skąd niema powrotu” 
LUNA: „Jasnowłósy sen" 
METRO: „Dobroczyńca ludzkości", 
ŚWIATOWY | „Uziewczę z luda” 
Il „Eksoentryczny jegomość*. 
PAN: „Bezdomni* à 
PALACE: |. „Zatruta dasża” 
PRZEDWIOŚNIE. „Rasputia* 
SPLENDID: „Dziesiąty kochanak= 
STYLOWY: „Noc w Grand Hotela“ 
SZTUKA: „Pod kuratelą” 
TĘCZA: |. „Potyczone szczęście” 
Ils „Paszcza” 
UCIECHA: I „Noc upoleń* 
U „Z wlatrem w rawody 
VENUS: I „Zółta kontrabanda” 
il „Zbuntowsana znłoza* 
ŁACHĘTA „Królowa huzaró x" 


Teatr Miejski 

Dziś we włocek premjera 7-aktowaj 
axitukt Lødwika Zilahy „„Pasój 17 na 
ll piętrze”. Reż. St Wysocky, W ro- 
inch ważulejszych. M. Morska, i, Wa- 
slutyńska, H. Skrzydłowska, W. Stod 
rzeński, M. Lens. W. Macherski, De 
koracje St. Jarockiego 

Jutro i poluteze wiecz powtórzenia 
tej atrakcyjnej premjery. 


Teatr Kameralny 

Wobes wielkie ro powodzenia świet. 
nej ssaki M. Morożowiex = Szczepkow. 
skiej „Sprawa Monlki* nobyt lastytu- 
tn Keduty zostaje pezadlńżony o kilka 
ilui, se względów jednak repertuaro- 
wych dals e występy odbędą ale w Te- 
trze Kameralnym. „Sprawa Moniki” 
grana będzie dzis | dpi nastęg nych. 


Teatr Popuiarny. 
Ugrodowa 18 
Dzis o gaga. 8,15 Wlegź. głosu 
atluka amerysańską w 4 netach W 
Pollocka p i. „Znak nā drzwiach 
Bilsty do nabycia w Blucze podróży 
„Otbis” | w kasie astru od eodein 
1-2 1 od 4 po porydniu, 


Str. 3 
DŹWIĘKOWY 


kiwo-ZĄCHĘTA-TEATR 


Zgierska 24 
Dziś I dni następnych! 
Wielki podwójny. program 
I obraz Szampańska komedja p. t. 
Królowa Huzarów 


W roli głównej Mady Chrystjans 
JI obraz 
Wstrząsający dramat cyrkowy 
1 


Salto mortale 


W roli głównej Glna Manes 
Wkrótce: 


Rozstrzygająca noc. 


Kino - UCIECHA -TEATR 


Limanowskiego 36. 
O 


Dziś I dni następnych! 
I Film 
Wielki erotyczny życiowy dramat 


96 
„Noc upojeń 
w roli gl: Iwan Petrowicz. 
II Film 
Wielki sensacyjny dramat z nie- 
pstraszonym «rólem kowbojów 


Hoot Gibsonem w polężnim 
filmie ujeżdźania dzikich koni 
£ 


z wiatrem w zawody. 


Początek seansów: w dnie powsz o 
godz. 4 pp, w soboty, niedziele i 


swięta o godz. 12 w poł. 
KINO - TEATR 


AJKA 


FRANCISZKAŇSKAĴÍ. 
— —— 


011 LZ 
Dziś | dni następnych! 
Niedościgniony naigenialniejszy 
komi* filmowy, mistrz groteski 


Vlasta Burian 


w swytw najnowszym, kapitalnym 
dźwiękowcu czeskim p. t. 


KROL — TO JA 


heżyserii: Karola Lamacza. 


„= OCE SORES 
Aparainra dźwiękowa Philips'a. 
Początek codziennie o godz. 4.50 
w soboty, niedz. i święta o godz. 
12-€j. Ceny miejsc na pierwsze 
seansy po 40 * 50 gr. na 
wszystkie imieisca. 


u 5 O MD a 


Dźwiękowy Kino-Teatr 


j„Przedwiośnie” | Niekoronowany Car Rosji! 
Demon kobiet! 


Żeromskiego 74-76. 


róg Kopernika 


NOWY DZIENNIK ŁODZKiI — a iutego 1933 r. 


Jasmi 


kierownictwem p. 
samą siebie.. jej 
ność, czarująca 


o godz. 12-ej 


Dziś wspaniała premjera! 


Film spełnionych snów... 
slonecznych marzeń... 


Czarujące zjawisko ekranu 


Liljana Harvey 
Henry Garat 
Pierre Brasseur 


w superfilmie najnowszej produkcji sławnego 
Ericka Pommer'a 


Muzyka W. R. Heymann 


Liljana Harvey pod mistrzowskiem 


doścignione. 


Nadprogram: Aktualności 
oraz Groteska rysunkowa 


Początek o godz. 4 po poł w 
soboty, niedziele 1 święta poranki 


Passepartout i bilety bezpłatne bezwzględnie 


Martin'a przeszła 
lekkość, natural- 
swoboda są nie- 


w poł. 


nieważne do odwołania. 


Początek seansów o godz 4 p. 


w niedziele i święta o , 
—— Dnia 25-g0 w sobotę o gódz. l2-ej i 26 w niedzielę 
og. ll-ej wyświetlany będzie poranek dla 


o LNUIUUUULIN 


AEO TB EEE REEF WOT GORZE A" — DU UBU OBO 70 CI CZOP oc za A OE E 
Dziś dnia 2í lutego 1933. | 


RASPUTIN| 


— — Dramat ciemnoty, zgrozy i rozpusty, według autentycznych rękopisów zabójcy Rasputina księcia Jusupowa. 
W rol. gł: Conrad Weidt i Bernard Goetzke. Następny progr: „RONNY“ w roli gl: Käthe de Nagy. 


radz 


młodzieży p. t. 


ŻYWY POCISK. 


Pralnia chemiczna 
í Farbiarnia 


F. Omencetter 


ZAMENHOFA 15 


poleca Szanownej Klijenteli 


odświeżanie wszel- 
kiego rodzaju gar- 
deroky 


Wykonanie solidne. Ceny przy- 
stępne. 


Spocjalność. FARBIARSTA0 


LECZNICA 


chorób OCZU 


ze stałemi łóżkami 
DOKTORA 


DONCHINA 


ul. Piotrkowska nr. 90 
tel. 221-72. 
Przyjmuje się chorych wyma- 
gających przebywania w lecz- 
nicy (operacje etc.), a także 
chorych przychodzących 9—1 
iod 4—7 i pół 


PORADNIA 
WEWEROLOGIGZNA 


Lekarzy specjalistów 
ZAWĄDZKA 1 


czynaa od 5 rano do 9 wieczór od 
11—12 i 2—5 przyjmuje kobjeta-lelcarz 
w niedziele i święta od 1—2 
Leczenie chorób 


WENERYCZNYCH i SKORNYCH 
PORADA 3 zł. 
Dr. med. 


2. STACHOWSKA 


Akuszerja i choroby kobiece 
przeprowadziła się nu 
ul. Piotrkowską Ne 153, 
tel. 145-10. 
Przyjmuje od 3—6 wiec-z. 


Premjera 


93 er. MI 


po 20 groszy 
Widownia mocno ogrzana 


Nr. 52 


Dr. med, 


L. NITECKI 


Specjalista chorób skórn ch 
wenerycznych i moczopłcia wyeh 
Nawrot 32, tel. 213-18 
Przyjmuje od 5—4 rano | od4—s wię 

W niedz. i święta od 9—12 w poł, * 


Dr. med. 


Niewiażski 


Choroby weneryczne, skórne 
I moczopiciowe 


Andrzeja 5, tel. 159-40 


przyjmuja od 8—11 r. i od 5—9 w 
w niedzieie i święta od 9—1 


Dr. med. 


HELLER 


spec. chorób skórnych, wenery. 
cznych i moczopłclowych, 
przeprowadził się na ul, 
TRAUGUTTA 8 teleion 179-39 
przyjmuje od 8—11 r. od 4—8 w, 
W niedz: i święta 11—2 pp. 
————ĖĖ 


DOKTÓR 


H. WOŁKÓWYSKI 


ul. Cegielniana Nr. 4. 
elefon 216-90 
Specjalista chorób wenerycznych, 
moczopiciowych i skórnych. 
Przyjmuje od godz. 8—2, 5—9 
w niedziele i święta od godziny 


Do akt, Nr. Km. 267 1932 r 


Obwieszczenie, 

Komornik Sądu drodzkie ju w ko- 
dzi 1i-go rewiru zamieszkały w Łodzi, 
ul 11 Listopada ^è 51 na zasadzie art. 
602 K, P. C obwieszcza że w dniu 
-go lutego 1955 r. od godz, Il-ej, 
odbędzie się licytacja publiczna rucho. 
mości, należących do Cnaima t Rachll 
małż. Pudlowskich w jego lokalu w 
Łodzi przy nl. Zgierskiej 30 i składają- 
cych się z kozetki pokrytej gobelinem, 
dwóch obrazów, stolu rozsuwane jo, 
1 fotelu i 10 krzeseł, firanek z 4 okien, 
kredensu, zezaru w stojącej szafce, 
lustra trema z konsolą, szaty do gar- 
deroby, dwóch stolików, patefonu, ży- 
randola o 12 płomieniach ogszacowa -= 
nych 'na łączną sumę 775 zł. gr. =, 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyże: 

oznaczonym 

Łódź, dnia 1 lutego 1955 r, 

omornik ST STÓPCZYŃSKI 


c 
PIOTRKOWSKA 183 
jest do odnajęcia UMEBLOWANY 
POKóJ z całodziennem utrzyma 
niem lub bez. Wiadomość n2 
uiejscu, JI podw, mieszkania 9, 


ulgowe na 7 sroszy 


ZEE EO UN NR ED EE WAW GWNA WERE = E OOM. UŁO W" OZONE URE ST ZZO © 0 ZE SJ OTTONA * 7% poo eLA pO —1 TTE (EWĄ PNW AO 


Do skr. Nr E' 190 1832r. 
Ogłoszenie. 


„Komornik Sudu Uirodzkiego w Łn 
szi rewiru t-go zamieszkały w Łońzi, 
przy ul, Gdańskie: 5r, 5% na zasa 
dzte ars. 1000 U. P. C, ogiasza. że w 
dniu 5 maren 1955 r. od godz. 10 ran 
w Łodzi przy ui. Pomorskiej Nr. 115 od- 
będzie się sprzedaż z przetargu pu- 
biczneco ruchomości, należącyca do 
'zreela Tyllera i składających się z 
£ryzarki, kieiarki, pił tarcouwej i tas- 
nowej, dykcjarki, wiertarki i obra 

larki oszacowanych na sumę ZI 650. 

todt, dnia 15 lutego 1935 r. 
Kkamorni« ST. PRZYBORA 


Do skt Nr E 695 1932 r. 


Ogłoszenie. 

Komornik Sądu tirodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 3, zamieszkaly w Łodzi, 
przy ol. Al. Kosciuszki 57 na zasadzie 
art 1050 U. P, C. ogłasza, że w dniu 
5-90 marca 1955 r. ud godz, 10 rano 
w Łodat przy ul. Narutow cza nr. 59 

i Piotrkowskiej Nr. 75 
odbędzie 5ię sprzedaż z przeiąrgu pu 
bliczoego ruchomości, należących do 
Tadeusza Prywina | skladających się 
z mebli, pianina i towarów, OSzaco- 
wanyca na sumę zł 10700,— 

dnia 18 lutego 1935 r. 
Komornik E. KUROCZYCKI 


Do akt Nr. E 542 [032 r. 


Ogłoszenie. 
Komornik Sądu Urodzkiejo w Ło: 
dzi, rewiru 5, zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. AL Kościuszki 57 na zasadzie 
art. 1050U.P C, ogłasza. że w dniu 
2 marca 1955 r. oi godz. 10 rana 
w Łodei przy ul. Piotrkowskiej Nr. 67 
odbedzie się sprzedsż z przetargu Duo- 
licznego ruchomości uależących do 
Wolfa Gostyńskieg » | składających się 
z 6%) metrów listew I 7019 rolex róż- 
nych tapet uszacosanych ua -sumę 
zł. 4100,— 
Łódź. dnia 13 lutego 1935 r. 
Komornik E, KOROCZYCKI. 


CENY OGLOSZEN: 
=" imiwiwiww 


drożej, urm zagranicznych o 100 dr „termi dnik om 
Omylki, które nie zmieniają padl Aa waski E rósł b 
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z. natmpieścze 
mnielsze ogłos 
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Za wiersz milimetro 
gr, za tekstem i ppal 
1 wiersz milim. (strona 10 


ikaty 


50 «r. — O toszenia zamiejscowa 


enie 
A łoSzejj, komunikatów i ofiar administracja nie 
Sszują wydawnictwa do powtórzenia tego ogłoszenia lub 
20003000 x000 


-lam. (strona 5 inm.) przed tekstem | w tekście 4) 
gr.. nekrologi — 25 gr. zwyczajnz za 
lamów) 10 gr, odłoszenia drobne 1) 4r 
z! 1,00. dla poszukujących pracy 5 gr., naj- 


RESZTKI 
NA UBRANIA i PAŁTA 


poleca się w firmie 


E. WASILEWSKI 


ul Piotrkowska 


z” 


a 5l wroc 
odpowiada, 
pa zgłoszeniu. 


WARUNKI 
Prenumerata wynosi miesięszni« w Łodzi zł. % 

r. 40 za odnoszenie do domu) na prowinaji zt. 4 dr. BJ. jesiącź 
reitumeratę należy ojlącać zgóry pomiędzy lil5 każdz ło m M 
Administracja przyjmuje zgłoszenia o przerwan 

raty tylko'od połowy lub ostatnie jo daia miesiąca nast 


Konto P, K, O. Mr. 143039. 


ERRES 


OBIADY 


domowe sm3- 


czne wydaje‘ 
11 Listopada Nr. 0 


k 
(Konstantynowa m 


na olicy! 
fr wejście, m I% 


SREE 


PRENUMERA 


Nr. 152. 


Y. 
1. 60 (wiem 


penumó” 
spi ge 


Wydawca: Vraŝowa Spółka Pracownicza 


